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Rok XLII 


Kraków, sobota, dnia 12 grudnia 1936 r. 


Nr 341. 


Na ironcie madryckim bez zmian 


Madryt. 11. 12. (PAT). Agencja Havasa do 
nosi: Najbardziej zacięte walki toczono w 
okolicy dziclnicy uniwersyteckiej. Wojska 
powstańcze przeprewadziły tam cały szereg, 
popartych przez artylerię ataków, które na- 
trafiły jednak na zdecydowany opór wejsk 
rządowych. Równie bezowocne hyły usiłowa- 
nią sforsowania odcinków Pozuelo, Humera 
i Carabanchel. Około północy rozgorzała wal 
ka na wszystkich odcinkach frontu. W cen- 
trum Madrytu słychać było dokładnie ogień 
karabinowy. W godzinach poranych z wajwyż 
szym wysiłkieni ponowiony atak, napotkał na 
ten sam opór. 

Odnosi się wrażenie, że przeprowadzone 
przez powstańców ataki, mają na celu zba- 
danie, który z punktów frontu madryckiego 
jest najsłabszy, aby następnie na odcinek ten 
skierować decydujące uderzenie. W godzi- 
nach południowych przeleciały nad Madrytem 
3 powstańcze samoloty, zrzucając ulotki, >) 
wołujace ludność do powstania. 


Baskowie proszą 
o 8 dni zawieszenia broni 


Saint Jean de Luz, 11. 12. (PAT). Agen- 
cja Havasa donosi ze źródeł oficjalnych, że 
baskijscy separatyści zwrócili się do gen. 
Franco z prośbą o zawarcie 8-dniowego za- 
wieszenia broni, w okresie świąt Bożego 
Narodzenia i Nowego Roku. 


Zmiany na stanowiskach 


Paryż, 11. 12. (PAT). Korespondent Hava 
sa donosi z Talavera de la Reina (po stronie 
powsłańców): W przededniu ostatnich ope- 
racyj w dowództwie wojsk powstańczych za 
szły zmiany: generał Orgaz, komisarz Marok- 
ka objął dowództwo 7 dywizji zamiast gen. 
Saliguet, któremu powierzono inne funkcje, 
Gen. Orgaz będzie dowodził trzema brygada- 
mi, które znajdują się pod rozkazami gen. 
Varela, gen. Monasterio i gen. Fuentes, obec 
nie komendanta Toledo. Dwaj osiatni zostali 
awansowani z pułkowników na generałów. — 


Memorandum Polski 


w sprawie reformy paktu Ligi N. 


Warszawa, 11. 12. (PAT.) Minister spr. zagr. |głaby być powzięta w stosunku do jakiegokol. 
J. Beck przesłał do Ligi Narodów memoran- | wiek państwa bez jego zgody i współpracy. 
dum, zawierające uwagi na temat rozpoczętych | Rząd polski nie przestaje Lronić taj tezy, która 
Trzez Ligę prac nad reformą paktu Ligi, jest jedną z zasadniczych wytycznych jego 

Na wstępie memorandum stwierdza, że rząd | polityki zagranicznej. 
polski uważa za przedwczesne w obecnej sytua 
cji politycznej przedstawienie konkretnych su- 
gestyj, natomiast sądzł, że pożyteczna byłaby 
ogólna wymiana z (Dalszy ciąg memoran- 
Jum podajemy poniżej w skrócie — przyp. 
Red.) 

1. Liga Narodów powstała i była pomyśla- 
na jako organizacja opierająca się na zasadzie 
powszechności. Zasada ta miała umożliwić Li" 
dze zapewnienie „współpracy między narodar 
mi j zagwarantowanie im pokoju i bezpieczeń- 
stwa“. Niestety, rzeczywistość dzisiejsza jest 
bardziej, niź kiedykolwiek daleka od tego idea- 
łu. W tych warunkach istnieje obawa, że pra- 
œ Ligi Narodów staną się teoretyczne į abstrak 
cyjne, podczas gdy najpoważniejsze zagadnie- 
nia życia międzynarodowego rozwijać się będą 
poza działalnością Ligi. Powyższy stan rzeczy 
mógłły narazić Ligę Narodów na niebezpie- 
* czeństwo usiłowań przeobrażenia jej w grupę 
państw. których interesy mogłyby pozostawać 
w sprzeczności z interesami innych państw nie 
będących członkami Ligi. 

Rząd polski, będąc zawsze przeciwny po- 
cziałowi świata na dwa wrogie obozy, podkre- 
śla to niehezpieczeństwo i uważa. że można by 
mu zapobiec tylko przez stworzenie warunków, 
sprzyjających realizacji zasady powszechności 
Ligi Narodów, 

2. Rząńd polski uważa, że zasada suweren- 
ności państw stanowi fundament Ligi Narodów. 
Ten punkt widzenia znalazł, zdaniem rządu 
polskiego. wyraz najbardziej słuszny i jasny w 
przemówieniu Samuela Hoare, wygłoszonym na 
posiedzeniu plenarnym 16 sesji Zgromadzenia 
Ligi Narodów dnia 11 września 1935. — Rząd 
polski uważa Ligę Narodów za organizację 
państw suwerennych i wolnych. 

Zasady suwerenności i swobodnej współpra- 
cy sa zagwarantowane zasadą jednomyślności. 
Z jednej strony oczywistym jest, że Liga Na- 
rodów, jako zrzeszenie wolnych państw. powin- 
na unikać w swej działalności wszelkiego mie- 
szania się do sprawy wewnętrznej swych człon 
ków, z drugiej strony żadna decyzja nie mo- 


3. Pakt Ligi Narodów opiera się na równo- 
wadze trzech czynników bezpieczeństwa; a 
mianowicie: na gwarancjach bezpieczeństwa, 
na procedurze pokojowego załatwiania sporów, 
oraz na zapobieganiu wojnie, Te trzy czynniki 
są bardzo ściśle ze sobą związane. Wszelka 
próba zmiany ich obecnej równowagi stwarza- 
łaby poważne niebezpieczeństwo dla Ligi Na- 
rodów, której podstawy mogłyby w ten spo- 
sćlb zostać naruszone. 

W sposób ogólny można postawić pytanie, 
czy byłoty wskazane zwiększanie w jakiekol- 
wiek dziedzinie zobowiązań członków Ligi Na- 
rodów, których swoboda działania jest już bez 
porównania bardziej ograniczona od tej, jaką 
posiadają państwa nie będące członkami Ligi. 
Dopóki Liga Narodów nie będzie miała moż- 
ności zapewnienia swoim członkom korzyści, 
które stanowiłyby rzeczywisty ekwiwalent ich 
zobowiązań, dopóty należałoby się bardziej li- 
czyć z tą nierównością zobowiązań międzyna- 
rodowych, która jest charakterystyczna dla po- 
łożenia państw, należących do Ligi Narodów i 
nie należących do nicj, i nie należałoby pogłę: 
biać tej nierówności przez dążenie do rozsze- 
rzenia zobowiązań członków Ligi Narodów. 

4. Poza rozważaniami natury ogólnej nad 
wielkimi zasadami ustrojowymi Ligi Narodów 
rząd polski pragnąłby podkreślić znaczenie, ja- 
kie przywiązuje do roli poszczególnych orga- 
nów Ligi, a w szczególności do roli urzędników 
sekretariatu. Rząd polski porusza tę sprawę dla 
tego, że bardzo często organom Ligi. a zwłasz. 
cza sekretariatowi powierzane są prace przy- 
gotowawcze, na których opierają się decyzje 
polityczne Ligi. Wydaje się więc rządowi pol- 
skiemu, iż byłoby pożytecznym zbadanie, czy 
urzędnicy powołani do takiego zadania nie po- 
winni mieć odpowiedzialności ściślej określe- 
nei, aniżeli dotychczas. 


(—) Beck 
Minister spraw zagranicznych R. P. 


dowódców wojsk powstańczych 


Gen. Mela pozostaje dowódcą naczelnym ar- 
mii północnej a gen. Qeipo de Llano — art- 
mii w Andaluzji. 


Stany Zjednoczone popierają 
inicjatywę mediacyjną W. Brytanii 
i Francji. 

Waszyngton, ii. 12. (PAT). Zastępca 
sekretarza departamentu stanu Moore ogło- 
sił następujące oświadczenie, stanowiące 
poparcie demarche francusko - brytyjskie- 
mu, zmierzającej do położenia kresu walce 
w Hiszpanii. Rząd Stanów Zjednoczonych 
— brzmi deklaracja — ma niepłonną na- 
dzieję, ze rządy Francji, Wielkiej Brytanii, 
Niemiec, Włoch, Z. S. R. R. i Portugalii 
znajdą drog ge pokojową dla. osiągnięcia za- 
mierzonego celu. Moore podkreślił, że działa |; 
w kontakcie z prezydentem Rooseveltem 
i sekretarzem dep. stanu Hullem. 


tes" 
|", — 


Z pobytu rumuńskiego szefa 


sztabu 

Warszawa, 11. 12. (PAT). Wczoraj w go 
dzinaeh przedpołudniowych szef rumuńskie- 
go sztabu generalnego gen. Samsonovici 
złożył wizyty p. premierowi, gen. Sławoj- 
Składkowskiemu, p. min. spraw 'wojsko” 
wych gen. Kasprzyckiemu, p. ministrowi 
spraw zagr. Beckowi, szefowi sztabu głów- 
nego gen. Stachiewiczowi i zastępcy szefa 
sztabu głównego. 

O godz. 12.30 gen. Samsonovici złożył 
wieniec w Belwederze, a o godz. 13.40 W to. 
warzystwie przybyłych z nim wyższych ofi” 
cerów armii rumuńskiej złożył wieniec na 
grobie Nieznanego Żołnierza, Uroczystości 
asystowała kompania honorowa z chorągwią . 
i orkiestrą. 

O godz. 14 goście rumuńscy byli podej- 
mowani śniadaniem przez szefa sztabu głów 
nego gen. Stachiewicza, w czasie którego 
wygłosili przemówielnia: sen. Stachiewicz 
i gen. Samsonovici. Wieczorem p. min, Spr. 
wojskowych podejmował sen. Samsonovici 
i towarzyszące mu osoby obiadem w Hotelu 
Europejskim. 


Posiedzenie Senatu w poniedziałek 


ZAPOWIEDŹ ATAKU NA MINISTRÓW K 


WIATKOWSKIEGO, PONIATOWSKIEGO 


I KOŚCIAŁKOWSKIEGO, 


Warszawa, 11. 12. (Telef.). W  kolach 
parlamentarnych ogromne zainteresowanie 
budzi poniedziałkowe posiedzenie Senatu. 
Mówi się. że konserwatyści oraz niektórzy 
senatorowie z t. zw. grupy pnłkownikow- 
skiej zamierzają zaatakować podczas dy- 
skusji rząd, a w szczególności trzech mini- 
strów, mianowicie ministra rolnictwa Ponia- 
towskiego, wicepremiera Kwiatkowskiego 
i ministra opieki społ. Kościałkowskiego. 
U wicemarszałka Senatu prof. Makowskiego 
odbyło się posiedzenie senatorów, członków 
grupy regionalnej warszawskiej. Na posie- 


dzeniu tym omawiana była kwestia zwoła.- 
nia plenarnego posiedzenia Senatu celem 
przeprowadzenia dyskusji nad ekspose rzą- 
dowym. Zastanawiano się, czy sprawa ta 
jest aż tak pilna, że trzeba zwołać posiedze- 
nie jak najprędzej, czy też wstrzymać się do 
lutego. gdy Senat przystąpi do obrad nad 
preliminarzem budżetowym. Wśród zebra- 
nych przeważał pogląd, że należy jak naj- 
szybciej zwołać plenarne posiedzenie Senatu 
i wobec tego marsz. Prystor zwołał posie” 


dzenie na poniedziałek. _ 
Xoo 


Polska przestrzega zasady nieinterwencji 


w Hiszpanii 
OBWIESZCZENIE MINISTRA SPRAW. ZA GRANICZNYCH. 


Warszawa, 11. 12. (PAT). W „Monitorze 
Polskim* z dn. 11 bm. ukazało sie następu- 
jące obwieszczenie ministra spraw zagrani 
cznych, wydane w porozumieniu z ministra 
mi spraw wojskowych, przemysłu i handlu 
oraz komunikacji w przedmiocie przewozu 
materiału wojennego na polskich statkach 
handiowych morskich ij połskich statkach po 
wietrznych do Hiszpanii: 

Wobec potwierdzenia przez rząd polski 
w dniu 22 sierpnia 1936 r. zasady nieinter- 
wencji do spraw wewnętrznych Hiszpanii i 
przyjęcia, zakazu wywozu pośredniego i bez 
pośredniego, reeksportu i tranzytu do Hisz- 
panii, jej posiadłości hiszpań. i zcn Marok. 
ka wszelkiego rodzaju broni, amunicji, ma- 
terialu wojennego, samolotów zmontowa- 
nych i demontowanych i okrętów wojen- 
nych, rząd polski nie będzie udzielał ochro- 
ny ze strony polskich okrętów wo- 
jennych na pełnym morzu oraz polskich urzę 
dów dyplomatycznych i konsularnych za 
granicą: 

a) statkom handlowym morskim plywa” 
jacym pod banderą polską i 

b) statkom powietrznym. wpisanym do 
polskiego rejestru państwowego statków po 


wietrznych, przewożącym do Hiszmanii, po 


siadłości hiszpańskich i hiszpańskich zon 
Marokka: wszelkiego rodzaju broń typu woj 
Skowego. amunicję do niej, granaty, bomby, 
urządzenia wybuchające i materiały wybu- 


chowe oraz inne wojskowe środki walki, 
tudzież części i przybory do nich. 

Minister spraw zagranicznych 

(—) Beck. 

Jednocześnie ogłoszono w „Monitorz* 
Polskim“ co następuje: 

„Z kół miarodajnych przypominają 080" 
bom. któreby zamierzały wstąpić do wojsk 
stron walczących w Hiszpanii, wzlędnie któ 
re to już uskuteczniły. że zgodnie z art. 11 
ustawy z dnia 20 stycznia 1920 r. o oby- 
watelstwie państwa polskiego Dz. U. R. P. 
z 30 stycznia 1920 r. mr 7 poz. 44: wstąpie- 
nie do służby wojskowej w państwie obcym 
bez zgody rządu polskiego powoduje utrate 
obywatelstwa polskiego. 


(= W mama "NI 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 


Warszawa, 11. 12. (Telef.) Giełda dewizo+ 
wa: Holandia 288.90, Berlin sprzedaż 212.78, 
kupno 211.94, Bruksela 89.65, Gdańsk 100, Lon 
dyn 26.02, Nowy Jork 5.30 3/4, Paryż 24.76, 
Praga 18.74, Zurych 121.95, Wiedeń sprzedaż 
99.20, kupno 98.80, Mediolan 28.05, marka nie- 
miecka srebrna. sprzedaż 140, kupno 135. 

Papiery procentowe; Pożyczka, stabilizacyj- 
na 465, inwestycyjna pierwszej emisji 66.25, 
drugiej emisji 65, dolarówka 47.25, 5 proc. 
konwersyjna 50.50. 

Akcje: Bank Polski 107, Warszawskie Tow. 
Tabryk Cnkru 28, Lilpop 13.25, Ostrowiec 24, 
Starachowice 32.50. W obrotach prywatnych 
4 proc. nożyczka konsolidacyjna 48.50. 


str. 2. „GŁOS NARODU“ z 


POZZO aa 0. O TY 


3aldwin wyjaśnia 
przebieg kryzysu konstytucyjnego 


Londyn, 11. 12. (PAD. W czwartek na że sie nad cala ta sprawą zastanowi. zazna- 
posiedzeniu popołudniowym Izby €imin.| czył: „Jest ta sprawa pomiędzy panem a mną 

po odczytaniu po odczytaniu przez speake- i niech sie nikt do niej nie wirąeać, 
a orędzia królewskiego. premier Baldwin. Dnia 16 listopada odbyła się znowu dłuż- 
pom stal ze swego miejsca. proponując Nic”, sza rozmowa Baldwina z królem, w toku któ- 
zwłocznie przystąpienie do rozpatrzenia rej Edward VIII zapytal swego premiera, coj 
orcdzia. myśli o jego zamiarze poślubienia pani Sim- 

Baldwin przypomniał, iż jo powrocie ze pson. Premier Baldwin odpowiedział królo- 
spoczynku po chorobie w połowie paździer. | Wi, że naród nie zanprobowałby takiego kro- 
nika został zaniepokojony rozmiarami ko. ku. Oświadczylem królowi, ża w sprawie wy- 
tespondencji. naplywającej od obywatel! boru królowej naród musi mieć swój głos. 
brytyjskich całego świata i od obywateli Odpowiedzią króla na moje uwagi były sta- 
amerykańskich, w kiórej wvražano zanic- noweze słowa, 
nokojenie z powodn wiadomości. nkazuja- E E 
Ea sie w boi A e T Penita AORN VArt 
uznat wówczas za kanieczne, aby ktoś źwró-. GOTÓW ODEJŚĆ. 
cit uwagę króla na trudną sytuację, jaka; Tego samego wieczoru król powtórzył te 
może powstać w razie kontynuowania te-! same słowa królowej matce 1 nastepnego dnia 
go rodzaju pogłosek i krytyki, Tytko jeden swoim braciom, 


PANIA SIMPSON I JESTEM 


| 


człowiek mógł to uczynić, był nim premier. Po tej rozmowie ze strauy osób bliskich 
„Nie radziłem się żadnego ze swym kolegów., królowi wysunięto premierowi Baldwinowi 


Uprzedziłem króla, że pragnę odhbvć z nimi projekt morganatycznego małżeństwa króla. 
ściśle osobistą rozmowę. Spotkaliśmy się we, Dnia 25 listopada odbyła sie trzecia rozma 
wtorek 20 października w Fort Belvedere. wą premiera z królem, w toku której król za 
Król nie był w najmniejszym stopniu Urazo | pytywał premiera o poruszony projekt morga 
ny ani dotknięty tym co mu powiedziałem: natycziego małżeństwa. 


W miarę tego, jak rozmowy nasze trwały; OE WC"FOYTTNE 


a AE, „3 Mi A „CN i mier Baldwin poinformował go. że małżeń. 
P an dół E ta naż żnsky *wiadomości| ;*" morganatyczne nie ma żadnych wido- 
yczy ków przyjecia ani w parlamencie brytyjskim, 


ukazujących się w prasie amerykańskiej, o 
tle chodzi o dominia, a przede azyatik o 
Kanadę. 


| ani też w parlamientach dominiów. Król od- 
powiedzia premiera. bynajmniej nie był zdzi- 
wiony, Nie kwestionował jej nigdy już wię. 
Następnie przypomniałem królowi ta, co cej do tego tematu nie powrócił.. Król zacho- 
fuż wielokrotnie mówiłem jego królewskiej wał wię jak wielki gentleman. oświadczając 
mości i jego braciom: W Anglii korona w CiĄ| mi: ani słowa już więcej o tym*. Z tą chwilą 
gu wieków została pozbawiona swych licz- jasnym się stało, żę przed królem stoją tylko 
nych prerogatyw. jednakże sytuacja jej jest | qyją alternatywy: albo zrerygnować z mał- 
taka obecnie. jaką nigdy dotychczas nie by- żeństwa z panią Simpson. albo zrezygnować 
ła w historii. Korona jest nie tylko ostatnim adkorony. 
węzłem imperium, jaki istnieje. ale równie ik a f i ; pe 
gwarancją przeciwko wszelkim trudnościom. W ciągu ostatnich kilku dni toczyła się w 

» jakimi spotykaja sie inne kraje. Uczucia te sumieniu króla walka wewnetrzna, 
byly w znacznym stopniu konsekwencją sza-| Król nie chciał wywołać żadnego rozłamu 
cunku, jaki wzrastał w ciągu trzech a lagaida| w społeczeństwie i ani na chwilę nie życzył 
sobie, aby powstała znów tak zw. partia kró- 


pokoleń. Wobec krytyk tego rodzaju na ja- 
kie korona byłaby narażona, władza jej mo-|lewska, — Izba przyjeła te słowa burzliwymi 
oklaskami 


płaby zniknać prędzej niż powstała. Gdyby 
wladza korony znikła, obawiam się, iż nie| Król -—- mówił dalej Baldwin — dlatego 
zdecydował pozostać w Fort Belvedero i nie 


mogłaby hyć przywrócma. 
Żadna popularność nie wystarezy na dłu. | przyjeżdżać do Londynu. ponieważ nie chciał 
i spowodować demon- 


gą metę, aby pokryć tego rodzaju niedoma. | być przedmiotem owacji i 
gania -- podkreślił Baldwin. Król — oświąd- | stracyj. Za te jego zachowanie się czcimy go 
czył premier — całkowicie zrozumiał przed- i szanujemy — oświadczy! Baldwin przy aplot» 
stawiony mu punkt widzenia i, oznajmiając, zie eałej Izby 


Ustawa abhdykacyjna uchwalona 


Londyn, 11. 12. (PAT.) Projekt ustawy o abdykacji króla Edwarda VIII został uchwalony 
„dzisiaj w drugim i trzecim czytaniu przez Izbę Gmin, a następnie w trzech czytaniach przez 
Izbę Lordów. Ustawa zatwierdzona została nastepnie przez króla, który tym samym o godzi- 
nio 13.52 utracił tytuł królewski. 

Ustawa zawiera trzy punkty: 1) król Edward VIII przestaje być królem i następstwo 
po nim obejmuje najbliższy z kolei członek rodziny królewskiej, 2) ani abdykującemu kró- 
łowi, ani jego potomkom bezpośrednim į pośrednim nie będą przysługiwały Żadne prawa 
do korony, żadne tytuły, ani też żadne inne roszczenia sukcesyjne, 3) ustawa z r, 1772. do- 
tycząca małżeństw królów angielskich ; członków rodziny królewskiej. nie będzie dotyczyła 
króla po jego ahdykacji. 


Koronacja Jerzego VI — 12 maja 


Londyn. 11. 12. (PAT). Dziś wieczorem oj będzie w sobote rano na specjalnym posie- 
todzinie 22 wieczór, byly król, jako pan | dzeniu tajnej rady królewskiej, które odbę- 
Edward przemówi do narodu Jakuba, następnie zać 
brytyjskiego przez radio. W _ przemówieniu | proklamacja dokonana zostanie publicznie W 
fw: król podać ma w sposób ogólny powo- iw. Jakuba, oraz u kilku 
dy swego kroku. pożegnać się ze swoimi by-|iniych miejscach Londynu. podobnie jak to 
łrmi poddanymi i polcoi nowego króla, swe-| było 21 stycznia. gdy ustępujący dziś król pro- 
go brata. miłości narodu, W sohote rano Ed. | klamowany hyi jako Edward VIIL. 
ward Windsor opuści acroplanem Anglię. -—— Koronacja króla Jerzego VT i jego malłzon 
Prawdopodobnie uda sie on do Włoch i za. maja. 
mieszka narazie w Amalfi, gdzie mynajęta ma 


Winsor dzie się w pałacu św. 


krażgauku palatu 


ki królcwej Elżbiety odbyć sie ma 12 
który to dzień był wyśnaczomy uprzednio na; 
koronacje Edwarda VIN. ! 


— m- U 


być dla niego willa. 
Nawy król. jako Jerzy VE 


Dziś przysięća Izby Gmin 


na wierność nowemu królowi 


(PAT.) Premier Baldwin 
Gmin zwoła. 


proklamowany 


działek. Tegoż dnia premier przedstawi Izbie 
oredzie królewskie i przedłozy projekt odpo- 
wiedzi na to oredzie. „Jeśli pilne sprawy hie» 
żące bedą zalatwlowe — powiedział Baławin 
— zba Gmin rozpocznie w dniu 18 bm. ferie 
swiateczne”. 


Londyn, 11. 12. 
oświadczył, że posiedzenie Izby 
ne zostaje na sebotę po połndniu ecicm zło. 
żenia przysięgi wierności uowemu królowi. 
fzba obradować bedzie do godziny 19. a iar 
słępne jej posie:izenie odbędzie się w ponie 


dnia 12 erudnia 1936 


— — 
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Obrady komisyj seimowych 


Warszawa, 11. 12. (Tel... Dziś opradowa- 
ło kilka komisyj sejmowych, m, in. Komisja 
Budżetowa, która rozpatrzyła pieć proiek- 
tów ustawowych o kredytach dodatkowych 
nA rok 1936/37, Kredyty te opiewają na ogół 
ną sume 5 milionów zl. z czego 2 miliony 
przeznaczono na pomoce prze zawieraniu 
zkładów kouwersyvjnech wierzytelności rol- 
niczych. Chodzi tn o to, że mimo całkowi- 
tero wyczerpania kredytów.  przewidzia- 
nyeh w budżecie na pomoc finansowa dla 
justytucyj. zawierających uklady  konwer- 
syjna, skarb państwa zalega wohec instytu- 
eyj wierzycielskieh z wypłaceniem przypa- 
dających im należności. Te dwa miliony są 
przeznaczone przede wszystkim na wregu- 
lowaunie należności Centralnej Kasv Spólek 

tlniczych, Drugim wiekszym kredytem 
jest kredyt 1,090.000 zł. na uiworzenie kom- 
panji rezerwowych policji, zwiekszenie eta: 
tów oficerów polieji. uzuncłnienie taboru me 


Kiedy min. Beck 


Warszana. 11. 12. (PAT). Dzisiaj odbyła 
sie konferencja między ministrem spraw za- 


granicznych p. Józefem Beckiem a sen, Zd% 
lubomirskim. prezesem Romisji Spr. Zagr. 
| IU SI 2 


chanicznego i srodków lokomocyjmych, Cho- 
dzi m. in. o nabycie 33 samochodów cięża- 
rowych ij 40 samochodów G6-osobowych. Dal. 
sze kredyty przeznaczone są na straż gta. 
niczną w związku ze zwiększeniem się prze. 
mytu przez teren Gdańska, na pomoc dla 
gospodarstw rolnychź, dotknietych klęska. 
mi żywiołowymi i t. d. W tym ostalnim kre 
dycie komisja sejmowa wprowadziła zmia- 
ny, podwyższając go o 200.000 zł., to jest 
da 050.000 z}. Wszystkie te ustawy znajda 
sie we wtorek na porzadku dziennym ple- 
marnego posiedzenia Sejmu, podobnie jak 
uchwalone dziś przez Komisje Spr. Zagra- 
nicznych projekty ustaw w sprawie umów. 
międzynarodowych. Ustawy te dotyczą m. 
dzy Polską a Franeja. konwencji handlo- 
in. prowizorveznego układu handlowego mie 
dzy Polską a Francja. konwencji handlowej 
z Czechoslowacja i uzupelnienia. umowy ga 
spodarczej z Rzesza Niemiecka. 


wygłosi ekspose? 


nia w bieżącej sesji ekspose p. ministra spr. 
zagr. najpiorw w komisji Senatu. W czasie 
rozmowy zastanawiano się nad terminem 
ckspose, który to termin ma być ustalony 


Senatu w związku z zamierzeniem wyglosze. | astateeznie w dniach najbliższych. 


Rozmowa kom. Papee z Greiserem 


Gdańsk, 11. (PAT). Komisarz general 


ny R. P. min. w odbył druga z kolei roz 
mowę z prez. senatu Greiscrem w związku z 
akcją rządu polskiego. zapoczątkowana 


de- 


marche z dunia 24 października br. W dniu fa 
trzejszym przewidziany jest przyjazd do Gdań 
ska ekspertów ze strony polskiej dla wzię» 
cia udziału w dalszych negocjacjach. 


Kino „SWEET“ Straszewskiego 18. — Telefon 182-01, 


Dziś i dni następnych. Prozram Nr 7. 


Barbara Radziwiłłówna 


Monumentalny romans miłosny. Pier- 
wszy polski film historyczny o nieby- 
W ałym a pouas twie wystawy i świetności 
acen. Część zdięć wykonano w Krako- 


wie, w katedrze wawelskiej i w zamku królewskim. -- Osoby główne: Parbara Radziwiłłówna 
JADWIGA SMOSARSKA, Król Zygmunt August WITOLD ZACHAREWICZ, Królowa Bona 
Leok. Pancewiczowa, Radziwiłł Rudy Gustaw Buszyński, Radziwiłł Carny Zygmunt Chmielew- 
ski, Faworyta królewska Lena elichowska, Kieżgajłło Jan Kurnakowicz, Leszezyński, Jerry 


Leszczyński. — W innych rolach dziesiątki znakomitych artystów i tysiące statystów 


Przedgtawienia codziennie o godz. 5, 7 9, w niedziele od godziny. % 


po południu. 


prawa hiszpańska 
na Radzie Ligi Narodów 


Genewa, 11. 12. (PAT) Po krótkim, pouf-| dowych statków hiszpańskich przez niezna* 
nym posiedzeniu odbyło się publiczne posie-| nej norodowości okręty. Zdaniem rządy max 


dzenie Rady Ligi Narodów. 


Przewodniczący | dryckiego, islnieje obecnie stan wojny mig- 


ambasador Chili Edwards udzielił glosu przed | dzynarodowej, co zresztą stwierdza — 


stajwicielowi rządu madryckiego min. 


Vayo, który w dłuższym. bardzo ostrym to-| cusko-angielski z dnia 4 grudnia. 


nie utrzymanym przemówieniu starał się wy- 
kazać, że Hiszpania padła ofiarą napaści ze 
strony państw, które przyczyniły się do wy- 
buchu powstania, a następnie udzieliły mu po 
mocy wojskowej. Wbrew układowi o niein. 
terwencji, materiały wojenne zostały dostar- 
czone Hiszpanii przez państwa, które — jak 
się wyraził delegat rządu madryckiego — sy- 
stematyczne gwałcenie traktatów i zohowią- 
zań uczyniły osią swej polityki międzynaro- 
dowej. W podobnym tonie utrzymane były 


del | oświadczył min. del Vayo — komunikat fran 


Min. del 
Vayo wyraził nadzieję, że Rada Ligi potrafi 
uaunąć przez zajęcie zdecydowanego stanowi 
ska istniejące niebezpieczeństwo. 
Następnie min. del. Vayo poddał ostrej kry, 
tyce działalność londyńskiego komitetu niałn 
terweneji, który — zdaniem jego — nie potra 
filt przeszkodzić ciągłemu gwałceniu zasady 
nieinterwencji Rząd madrycki — oświadmył 
min. del Vayo — musi żądać, aby kontrola 
była istotnie zagwarantowana, Del Vaya 
stwierdził następnie, że panujące ogólme prza 


dalsze wywody min del Vayo, który zarzucał | kopanie, jakoby w konflikcie hiszpańskim rox 


Niemcom i Włochom, że chca zagarnać Balea- 
ry i inne hazy morskie. Powodem skierowa- 
nia przez Hiszpanię apelu do Ligi Narodów 
byłe w pierwszym rzędzie uznanie przez Niem 
cy i Włochy rządu gen. Franco, a następnie 
zapowiedzenie przez powstańców  biokady 


wybrzeża hiszpańskiego oraz atakowania rzą- 


grywała się walka między dwoma światopo» 
glądami, komunizmem i faszyzmem, jest błę- 
dne. W istocie chodzi howiem o próby fa« 
szyzmu przeszkodzenia w demokratyzacji Hie 
szpanii. 

Po przemówieniu min. del Vago Rada 
Ligi została odroczona do godziny 17.30 


B. prezes Parylewicz wpłacił 5 tys. zł. 


na pokrycie zobowiązań żony 


Kraków, 11. 12. W ub, tygodniu b. pre- 


| ses Parylewicz nadesłał do Krakowa 5.500 zł. 


ua pokrycie kwoty zdefraudowanej przez jee 
go żone, w różnych stowarzyszeniach społecz- 
nych. Przed kilku miesiącami p. Parylewiez 
wpłacił na ten cej 6.000 zł, czyli razem z 
obecną wpłata 11.500 zł. Ponieważ znawcy 
nic zdołali jeszeze określić oatatocznie sumy 
niedoborów, spowodowanych gospodarką p. 
Parylewiczowej, mąż jej oświadczył gotowość 
wyrównania reszty sumy jeśli okazałoby sie 
że przekracza ona kwotę 11.500 zł. 

Trwające od kilku miesięcy śledztwo w spra 
wie afery Parylewiczowej, nie pozostało bez 
wplywu na stan zdrowia głównei bohaterki 


afery. Wykazuje ona osłatnio objawy ogólnej 
nerwicy, sprawiając wiele kłopotu lekarzona 
więziennym. Natomiast towarzyszka Paryla. 
wiczowej Fleischerowa jest zupelnie zdrowa. 
ZA B ZER 
TRAGICZNY WYPADEK 
NA UL. SŁAWKOWSKIEJ, 
Kraków, 11. 12. Dzisiaj wieczorem, z tram 
waju nr. 3, przejeżdżającego ul. Sławkowsk4, 
wyskoczył 19-1etni woźny Jan Kopta tak nie- 
szczęśliwie, że doznał skomplikowanego zła- 
mania odudzia i licznych kontuzyj. Pogotowie 
odwiozło go dc szpitala. Matka Kopty "a 
wieść o wypadku dostala ataku serca. Do niej 
również wezwano Pogotowie Rat. 


Nr 34]. 


Abdykacja króla 


Król Edward VIII będzie napewno bo-! 
haterem jakiegoś romansu, historycznego 
romansu (który tak dziś jest w modzie), ale 
— zdaje się — nie będzie bohaterem hi- 
storii swego kraju. Trudno, przykro to po- 
wiedzieć, ale tak jest... Przykro, bo niewąt 
pliwie ostatnie dni jego królowania byly 
dla niego udręką. Ale powiedzieć trzeba, 
Nawet tę przykrą rzecz, Że jest kandyda- 
tem na bohatera romansu, lecz nie na boha 
tera historii, 

Abdykuje z powodu kobiety... W tym 
słowie mieści się wszystko, I natura Króla 
i jego stosunek do kraju. 

Sinclair Lewis mu gratuluje. Zaszczyt 
to większy dla amerykańskiego pisarza, niż 
dla byłego króla. 

INNA ABDYKACJA. 


W r, 1668 abdykował król Polski, Jan 
Kazimierz. Oświadczył wówczas: 

„Zmużony wiekiem i trudami wojen, 
złamany obradami (Sejmu), Biłżyciśnio- 
ny troskami lat dwudziestu, — ja, król 
i ojciec Wasz, składam to, co świat naj- 
wyżej ceni: koronę państwa...“ 

Jan Kazimierz miał prawo do powie- 
dzenia tych słów... Rządy zaczął tuż po sro 
mie piławieckim; rządzić mu przyszło pań- 
stwem w okresie „potopu“, zawiodła go 
polityka francuska, Sejm upokorzył i poni- 
Żył. Kiedy zaś w końcu umarła żona, Maria 
Ludwika, opadło go znużenie tak wielkie, 
że korona zdała się mu ciężarem nie do 
udźwignięcia. Abdykował. Poszedł na — 
emeryturę, zasłużoną emeryture, 

Jan Kazimierz nie był wielkim królem. 
Ale w r. 1668 był naprawdę znużonym. 
A Edward VIII? 

Edward VIII nie prowadził jeszcze zad 
nej wojny. Nie poniósł klęski dyplomatycz 
nej. Nie odniósł upokorzenia ze strony par- 
famentu. Nie ma lat 60, jak Jan Kazimierz 
w chwili abdykacii. 

Przeciwnie!... Tron Objął w czasie po- 
Koju. Dyplomacie ma zręczną, może nawet 
zbyt zręczną. Parlament jest mu oddany 
bez zastrzeżeń ł nawet lewica odnosi się do 
niego z uszanowaniem, jak przystało na 
„opozycje Jero Królewskiei Mości". Jest 
w pełmi sił żywotnych, ma lat 43. 

To nie emerytura zasłużona mo długo- 
letniej pracy. To nie znużenie po latach tru 
dów i walk. Wiec — co? 

PANI SIMPSON. 


Pewien gatunek prasy mówi: — wielka 
miłość!... 

Nie wiadomo, co o tym sądzić. Od stro- 
ny króla tak by to wyglądało. Ale od dru- 

ei? 

5 O pani Simpson wiemy właściwie mało, 
bardzo mało... Mimo. że tyle się o niej pi- 
sze w ostatnim czasie... Mimo, że ja spopu- 
laryzowano w tylu fotografiach... Bo wie- 
my tylko tyle, że dwa razy wychodziła za 
mąż i dwa razy Się rozwodziła, Jest to do- 
prawdy mało. - 

Ale jednak równocześnie dość, by sobie 
urobić pogląd na obyczaje i na charakter 
kobiety. 

Nie! Taka osoba — pomilaiac już wy- 
marania dynastycznych wzetedów — nie 
nadawała sie na królowę W. Brytanii. Czy 
sie zaś nadaie na ksieżnę Windsor . — po- 
każe czas. Bo swohnda tej nani w zakresie 
powladów na trwałość zwiazków małżeń- 
skich nozwala na snucie daleko idących, 
przew*dvwańi.., | 

„Wielka miłość* może sie z czasem oka 
zać czym innym... Ale to już kwestia przy- 
szłości, Chodzi o teraźniejszość, 


SZCZĘŚLIWE ZAKOŃCZENIE. 


Ta zaś polega na tym szczęśliwym 
fakcie, że się kończy okres niepewności i 
wrzenia spowodowany ujawnieniem matry- 
monialnych zamiarów króla, Kończy się 
dzięki — tym razem — męskiej decyzji 
króla i stanowgzości czynników, których 
obowiązkiem jest czuwać nad godnością 
Tronu, a więc: rządu. parlamentu i dworu. 

W. Brytania’ wraca na tory normalnego 
rozwoju. Po Edwardzie VIII wstępuje na 
tron Jerzy VI. Korona odzyskuje swój blask. 
Edward schodzi ze sceny. Ustępuje miejsca 
bratu, który reprezentuje inny — zdaje 
się — typ psychologiczny. 

Jest to zakończenie, niemiłego epizodu 
szczęśliwe nie tylko dla W. Brytanii. 

Można powiedzieć, że cały Świat śledził 
z zapartym tchem rozwój wypadków w sto- 
licy Anglii. Panowało powszechne przeko- 
nanie, że sprawa, która tak zajęła uwagę 
opinii, jest czymś ważniejszym od sprawy 
królewskiego serca i jego wybranki. Pano- 
wało przekonanie, że chodzi o próbę ognio- 
wą kultury moralnej. | 

Z iednej strony stanął król żądający ko- 


rony królewskiej dia osoby, która dwa razy |ciał ustawodawczych.. „Mały Dziennik“ 
zerwała „więzy małżeńskie*. Z drugiej zaślprzypomina — ostre odezwanie się p. pre- 


„GŁOS NARODU" z dnia 12 grudnia 1936 


króla — uważała, że kOrona królewska na 
takiej głowie hyłahy symbolem zachwiania 
kultury duchowej i moralnej narodu. 

Zakończenie więc epizodu z 
króla Edwarda stanowi satysfakcję dla 
tych wszystkich, którzy wobec chaosu po- 
glądów moralnych stoją wiernie przy ideale 
chrześcijańskiej rodziny i chrześcijańskiego 
małżeństwa. 


KONIEC IGRASZKI. 


„Le roi s'amuse, — król hawi się... 
Powtarzaliśmy sobie w ostatnich dniach. 
To się kończy. Anglia wraca do normy. 
Trzeba jej życzyć, by wyszła bez szwanku 


.dwarda VIII 


jednolita opinia kraju. która — podkresła- 
jąc zresztą sweją sympatię i szacunek dla 


Str, 8. 


Bezrobocie w Niemczech 


Berlin, w grudniu. 


Bezrobocie nie jest już dla Niemiec 


z ostatniej kampanii, by przejścia ostatnich | współczesnych żadnym niebezpieczeństwem, 


tygodni zostały definitywnie zlikwidowane, Nowy obowiązek pracy, przedłużony na dał 


by król — Symbol był znów królem — Au- 
tarytetem. 
Krół igra z bardzo wielkimi wartościa- 


nim czasie... Jest dobrze, że tę zabawę 
przerwał Kultura moralna wyszła zwycię 
sko z kampanii bardzo trudnej i ciężkiej 

Anglia ze swą jednolitą opinią i z traf- 
nym wyczuciem rzeczywistości oddała kul 
turze znakomitą przysługę. Król Edward 
nie przejdzie do historii wielkich monar- 
chów Anglii. Do historii jednak przejdzie 
epized z jego małżeństwem. Jako symptom! 

J.P. 


Przegl! 


„Zaczyn' nie jest organem 
p. Koca? 

Zaczął wychodzić tygodnik „Zaczyn*. 
Uznano go ogólnie za organ p. pułk, Koca, 
ponieważ wyjaśniał jego pociągnięcia. Tym 
czasem „Gazetą Polska“ zamieszczą nastę: 
pujące oświadczenie: 

„Musimy stwierdzić, że grupa ta (grono 
wydawców .Zaczynu*) podjęła swe wy- 
dawnictwo na własną rękę i na własną 
odpowiedzialność. Tygodnik „Zaczyn* nie 
powstał ani z decyzji ani z inspiracji pułk. 
Adama Koca., Szukanie w treści tego ty- 
godnika związku z jego pracami lub od- 
zwierciedlenia tych prac — byloby he- 
dem“. 


Fiasko „myślenia państwowego 


Prof. Stroński w „Polonii“ cytuje nastę- 
pujące słowa „„Zaczynu*: 

„Musimy zastanowić się nad pytaniem, 
czy dziś w obliczu konfliktów światowych 
myślenie państwowe, niezbędne dla posta- 
wienia i należytego rozwiązania tych za- 
gadnień (wzmocnienia państwa i jego obro 
ny), zostało w narodzie polskim ugrunto- 
wane w stopniu dostatecznym dla osiąg- 
nięcia zamierzeń państwowych.  Odipowia- 
damy; nie!“ 

„Warto — oświadcza prof. Stroński — 
zatrzymać przez chwilę uwagę nad tym 
stwierdzeniem. Wszakżeż bowiem od dzie- 
więciu lat z górą włada w państwie jeden 
obóz polityczny, a o niczym tyle nie mó- 
wiono, jak o wychowaniu narodu, czasem 
bardzo twardo określanego w duchu pań- 
stwowym. I oto okazuje się, żo wyniki te- 
go dzisięcioletniego wychowywania są zu- 
pełnie ujemne. Takie przyznanie się jest 
pożyteczne. 

Bo i cóż sądzić o rządach dziesięciolet- 
nich, które nie zdołały rozwiązać dosta- 
tecznie myślenia państwowego szerokich 
kół narodu? Dobrze wiemy. aż nadto dob- 
rze wiemy, co o tym sądzić i dlaczego tak | 
się stało. Jakżeż bowiem można społeczeń. | 
stwo wychować w myśleniu państwowym, 
jeśli jedyną mądrością jest odpychanie spo 
łeczeństwa od spraw państwowych, pozba- 
wianie go swobody życia obywatelskiego I 
rzeczywistych praw politycznych, narzuca- 
nie ślepego posłuszeństwa jako najponęt- 
niejszego zjawiska?“ 


Socjalistyczne fałsze 


„Tydzień Robotnika“. organ PPS, jest 
niezadowolony nawet z hojnego daru Ojca 
ów. na rzecz bezrobotnych. 

„Prasa katolicka — pisze tygodnik so- 
cjalistyczny — gest Ojca Św. nazywa wiel 
ką ofiarą na rzecz bezrobotnych w Polsce, 
a naprawdę jest to bardzo niski procent 
od ofiar, jakie w jednym tyiko roku wier- 
ni i naiwni wysyłają z Polski Watykano- | 
wi. Dostać w darze 30 milionów, a przy- | 
słać... 10 tysięcy, potrafi każdy... bankier“. 

„Wątpimy — odpowiada K. A, P. na 
te śmieszne wywody — aby znalazł się 
wśród czytelników „Tygodnia Robotnika“ 
taki naiwny, który by wierzył, że gtiary 
na świętopietrze wynoszą z Polski nawet 
setną część kwoty 30 milionów zł. Aby u- 
spokoić pismo soojalistyczne stwierdzamy, 
że dary Ojca św. na rzecz biednych kościo- 
łów w Polsce, zwłaszcza na ziemiach 
wschodnich, oraz iune ofiary kilkakrotnie 
przekraczają sumę świętopietrza, jaką 0- 


ad prasy... 


niczych 


miera Składkowskiego w Sejmie. — demon- 
stracyjne opuszczenie sali Sejmu przez p. 
Sławka, gdy na trybunę wszedł p. min. 
Kwiatkowski, — i sprawę Senatu. 

„W dziwnej — pisze „Mały Dziennik 
— bardzo niewyrażnej sytuacji znalazł się 
Senat. Przygotowania poszczególnych se- 
natorów (a może i zespołów) do dyskusji 
nad expose przedstawicieli rządu nie mogły 
być zrealizowane z tej prostej przyczyny, 
że rząd nie dał Senatowi... -—— tematów. 

P. premier Składkowski ograniczył się 
tylko do krótkiego konwencjonalnego nie- 
dako wystąpienia, zaś p. wicepremier w 
ogóle nie przemawiał. Senat stanął wobec... 
próżni, którą marszałek Prystor usiłował 
nieprzewidzianym expose wypełnić. 

Tenor przemówienia marsz. Prystora, 
jak również zapowiedź i „pilnować będę, 
by prawa i obowiązki Senatu i pp. Scna- 
torów były przez wszystkie inne czynni- 
ki w państwie należycie szanowane*... ka- 
'żą się domyślać, że marsz. Prystor sta- 
nowiskiem rządu uczuł się dotkniety. Dy- 
skusję odroczono. i 

Trzy powyższe fakty pewne koła poli- 
tyczne oceniają, jako wyraz niechęci oso- 
histej między niektórymi czołowymi przed 
stawicielami oficjalnego życia politycznego 
w Polsce, inni zaś w wydarzeniach, za- 
szłych na terenie parlamentu, skłonni są 
upatrywać zarysowania się kontliktów mię- 
dzy władzą wykonawczą j ustawodawczą 
w państwie. Czy tak jest? — Z dalszych 
obrad Sejmu i Senatu niewątpliwie się o0- 
każe“. 


Bezbożnicy z „Z. N. P.“ 


Najłagodniejszym określeniem tego, co 
się dzieje w niektórych ogniskach Z. N. P., 
będzie powiedzenie: bardzo niedobrze... Pra” 
sa ujawnia ostatnio szereg wprost bezboż- 
wystąpień  działaczów Z. N. P. 
A wice w Święcianach, w Tucholi... Teraz 
zaś „Kurier Poznański“ pisze. że prezes 
Z N. P. w Grudziądzu, p. St. Wieczyński, 
głosi, iż „dobrze się stało, że w Hiszpanii 
palą kościoły”. i 

„A jak p. Wieczyński — pisze ten dzien- 

nik — uczy setki naszych dzieci historii, 
naświetla Fakty z przeszłości Polski, warto 
przypomnieć referat, wygłoszony przez nie- 
vo z okazji 250 rocznicy odsieczy Wiednia, 
w którym wygadywał on różne bzdury, 
przypisując duchowieństwu niechwałebną 
rolę w dziele odsieczy wiedeńskiej, a skoń- 
czył oświadczeniem, że „Polska już więcej, 
dzięki Bogu, przedmurzem chrześcijaństwa 
nie będzie“, 

To wywołało masowy protest ludności 
zorganizowany przez Akcję Katolicką. Pod 
wpływem tego wystąpienia Kuratorium o- 
kręgu poznańsko-pomorskiego w d. 9 bm. 
zawiesiło p. Wieczyńskiego w urzędowaniu. 


ad _ l a 
Od Wydawnictwa 


Prosimy P. T. Abonentów 


o. nadsyłanie prenu neraty za 


grudzień 


Równocześnie zwracamy. się 


trzymuje od wiernych katolików z Polski|do wszystkich abonentów za- 


Stolica święta”. 


Parlament I rząd 


Prasa zajmuje się stosunkiem rządu do 


 Hlegających z prenumeratą z go- 
rącem wezwaniem aby zechcieli 
niezwłocznie zaległości wyrów- 


nać na Nr. konta P.K.O. 415-730 


sze dwa luta i inne zarządzenia absorbowa 
ły tak znaczną liczbę ludzi zdolnych do pra 
cy, że już dzięki temu stan bezrobocia mu 


imatżeństwemi mi moralnyini, — mówiliśmy sobie w ostal- sjął się znacznie zmniejszyć. Rozmach prze 


uiyslu wojennego i przeniesienie licznych 
przedsiębiorstw przemysłowych znad gra- 
nicy w głąb kraju zatrudniły dalsze zastę: 
t py robotników. A zaś nowy przemysł surów 
ców namiastkowych doprowadził do tego, 
że całkiem serio mówi się w Niemczech o 
braku sił kwalifikowanych. Nie można jed- 
nak zapominać, że ta koniunktura jest sztu 
czna i że wywołane na rynku pracy ożywie 
nie jest w znacznej mierze nieproduktyw» 
ne, 

Ciekawym ponadto jest, że w obozie rzą 
dowym wywiązał się spór o liczbę bezrobot 
nych. Okazuje się mianowicie. że dawniej- 
sze statystyki nie były wiernym obrazem 
rzeczywistości i że ze względów propagar 
dowych statystyki te umyślnie robiono fa!- 
szywie. Zdawało sie, że. wraz z Ożywieniem 
gospodarczym całe grupy bezrobotnych po 
winny w statystyce zniknąć. Tym czasem 
obecnie, kiedv znaczna liczba bezrobotnych 
rzeczywiście zmalazła praco lub zostala 
wcielona do armii. pokazuje sie. że w statr 
styce bezrobotnych zmian większych nie 
ma. W ostatnim np. roku zatrudniono o je” 
den milion więcej ludzi, niż wykazuje staty 
styka ubytku bezrobocia. Czym to thuna- 
czyć? Są tacy. którzy mówią, że tu chodzi 
o owe 200.000 bezrobotnych z Zagłebia 
Saary. których Rzesza przejęła. Ale nie ko 
niec na tym... Prócz bezrobotnych z Saary 
wyłoniło się nagłe nowych 800.000 ludzi- 
Qo z nimi zrobić? Gdzie zaszufladkować? 
Znalazła się rada. Wciągnieto ich do rezer- 
wuaru ..bezrsbotnych niewidzialnych", któ- 
rzy z jakichkołwiek powodów dotychczas 
się nie zgłosili do ubczpieczalni. Wvwiązuje 
się przeto oryginalna sytuacja. Instytut ha 
dania koniunktury stwierdza. że  „miewi 
dzialne bezrobocie" już nie istnieje, a tym 
czasem mimo wzmożenia stanu zatrulnie* 
nią coraz nowe zastępy bezrobotnych wy 
chodzą na widownie. 

Spór o faktyczny stan hezrohocia staje 
się coraz bardziej ciekawy. Podezas gdy na 
początku listopada Instytutu Badania Ko- 
niunktury wykazywał, że „rzeczywiście“ 
hezrobołnych jest tylko 300.000. urzędv pa 
średrietwa pracy wykazywały 839.000 t- 
zw. stupnocentowych bezrobotnych. Wy- 
tworzyła sie nowa grupa bezrohotnych. z 
którą władze nie wiedzą co począć. Co naj- 
wyżej znaczną ich cześć uważa sie za nie- 
zdolnych już do pracy ze względu na wiek, 
adzwyczajenie się od pracy. kalectwo i t. p. 
Jednak różnica między cyframi 300.000 i 
839.000 weiąż jeszcze jest uderzajaca i nie 
można jej w normalny sposób: wvjaśnić. 

Urzędy pośrednictwa pracy przytaczają 
bowiem jeszcze cały szereg dalszych cyfr, 
z którveh wynika, że liczba zupełnie zdal- 
nych do pracy bezrobotnych wynosi 411 
tysięcy. 

Wskutek przesiedlenia przemysłu wyło 
nił się w Niemczech dalszy problem, miano” 
wicie t. zw. wyrównania pracv, Nie wszys- 
cy hezrobotni mogą pracować w. micjseu 
zamieszkania, ale też z drugiej strany nie 
moga być zatrudnieni w miejscach odle. 
głych od miejsca zamieszkania, ponieważ 
wyłoniłyby sie trudności mieszkaniowe i ro- 
dzinne, ponieważ zarobki nie wystarczają 
na prowadzenie podwójnego gospodarstwa. 
domowego. Z 839.000 ..zupełnie zdolnych“ 
tylko 302.000 nznano za nadających sie do 
tego wyrównania praev. Cyfra ta. jak za” 
znaczą się i tak jest zbyt wysoka. 

W jakim stopniu zatrudnione zostały po” 
szczególne grupy, głównie w przemyśle zbro 
jeniowym, świadeza cyfry rezerw poszcze” 
gólnych zawodów. Z ogólnej liczby 446.000 
murarzy pozostaje bez zarobku tylko 7.500. 
cieśli na 168.000 bez pracy jest tylko — 
3.700, kotlarzy z 14.000 — 219. z 158.000 
tokarzy hez pracy jest tylko 735 itd. 

Cyfry wykazują, że pełną parą pracuje 
przede wszystkim przemysł zbrojeniowy. 
podczas gdy w innych. gałcziach panuje 
jeszcze zastój. Jednak właśnie te inne sa 
łęzie utrzymują całe życie gospodarcze. TO 
znowu z kolei, obok braku dewiz. wyjaśma 
drożyznę i brak towarów we wszvstkicł: 
dziedzinach. 
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Każdy, kto ma pracę 
zarabia, 
powinien pomóc 
bezrobotnym. 
Konto PKO Nr. 70.200 
Pomoc Zimowa 


Atr. 4. 


Migawki 


Sok malinowy 


Sprawdziłem na sobie rzetelność powie- 
dzenia Stańczyka. że — w Polsce najwiecej 
lekarzy.. Opadł mie katar i grypa, czy w 
ogóle zaziębienie. Z wszystkimi niemitymi 
objawami tej dolegliwości. 

— Weg — powiada mi p. A. — dwie 
aspiryny, zaszyj się w pierzyne. a rano =! 
skoczysz z łóżka zdrów, jak ryba. 

Zrobiłem to i — nic! Katar nie ustąpił... 

— Bo trzeba było wziąć motepirynę 
mówł mi p. B. — 

Zażyłem więc tej molopiryny. 1 znów 
nic. Uwziąt się ten katar i kwita! 

— Słuchaj — powiada mi p. C. — „.To 
wszystko, co ci radzili, funtu kłaków nie 
earte, Powiadam ci: golnij sobie trzy — 
cztery kielichy wódki, a za skutek recze. 

I tej rady usłuchalem.. Skutek był 
«prost przeciwny zamierzonemu. Chodziteż 


zty, 2 żalem w sercu do naszej medycy” 
ny, — w ogóle zbuntowany. 
— Grypka? A — powiada mi znajoma 


fani. — prosta historia! Proszę wypić dwie, 
trzy szklanki herbaty z sokiem malinowym. 
położyć się do łóżka, a katar zniknie! 

Dobrze, myślę sobie. Tylu medykamen- 
tów próbowałem. Dlaczego nic spróbować 
jeszcze jednego. No i wypiłem... Nazajutrz 
wstałem — uleczony. 

T. zw. proste, swojskie, nie wyszukane, 
lekarstwa są najlepsze. W katarze i grupie. 
Także przy innych dolegliwościach. N. p. 
politycznych. Zamiast wertować „zbiory 
praw“ Stalina, czy Hitlera, — spróbujmy 
naszego, polskiego, soku malinowego! Tego, 
który dobrze znamy, i który jest naszym. 
rodzimym produktem! 

BAY ARD. 


Ka. Walerian Kalinka, znakomity historyk 
polski ur. w r. 1826 w Krakowie, ukończyw- 
szy studia prawnicze w mieście rodzinnym, 
czas jakiś oddawał się zawodowi prawnicze- 
mu, ale wkrótce porzucił go i poświęcił się H- 


teraturze. Pracował w redakcji dziennika 
„Czas“, był współpracownikiem „Dwutygodni. 
ka Literackiego", „Orędownika”, „Przyjaciela 
Ludu“, „Przeglądu Poznańskiego“ į innych 
pism periodycznych. Z powodu udziału w pow- 
staniu, 1846 r, musiał uchodzić do Paryża. Tam 
został sekretarzem księcia Adama Czartory- 
skiego. W r. 1868 odbył podróż dyplomatycz- 
mą do Włoch i Szwecji. W Paryżu w r. 1868 
wstąpił do zgromadzenia Księży Zmartwych- 
wetańsów, gdzie życiem pracowitym į bogoboj- 
nym budował swoich współbraci. Na kapłana 
został wyświęcony dnia 17 grudnia 1870 r. 
W ostatnich latach swego życia, będąc prze- 
łożonym internatu ruskiego we Lwowie, do- 
exonale wywiązywał się ze swego zadania, 
usuwając rozdźwięk między młodzieżą ruską i 
polską. Umarł 16 grudnia 1886 r. we Lwowie. 

Wydał następujące dzieła: „Jaką była daw- 
niej Polska* (Kraków 1848), „Listy o Krako- 
wie* (Poznań 1850), „Żywot Tad. Tyszkiewi- 
eza“ (Poznań 1853), „Galicja i Kraków“ (Pa- 
ryż 1859), „Ostatnie lata panowania St. Augu- 
sta w pamiętnikach XVTI, wydawamych przez 
Żupańskiego St.” (Poznań 1868), Dwie broszu- 
ry: „Przegrana Francji i przyszłość Europy" 
(Kraków 1891), „Polityka dworu austr. w spra- 
wie konstytucji 8 maja” (Kraków 1873), 
„„dajśw. Maria Panna w Gieczwałdzie* (Kra- 
ków 1878), „Męczeństwo Św. Stanisława i je- 
go znaczenie w dziejach narodu* (Kraków 
1879), ..0 książce ks. Al. Bobrzyńskiego". 
„Dzieje Polski w zarysie* (Kraków 1879). 
„Sejm czteroletni“ (t. I. w Krakowie 1830, 
reszta we Lwowie 1889 — jest to najważniej- 
sza pracą ks. Kalinki), „Stowarzyszenie opie- 
ki nad internatem ruskim Księży Zmartwych- 
wstańców we Lwowie“ (Lwów 1883), „Schiz- 
ma i unia“ (Lwów 1883), ..O czci świętych pa- 
tronów polskich“ (Kraków 1883). „Stosunek 
Polaków i Rusinów do internatu ruskiego Ksie 
ży Zmartwychwstańców we Lwowie (Lwów 
1884), „Sprawa ruska na sejmie czteroletnim“ 
(Lwów 1884), „Generał Dezydery Chłapowski* 
(Poznań 1885), „Żywot Józefata Kuncewicza” 
(lmrów 1885, „Internat ruski i wychowanie po- 
za szkołą“ (Kraków 1886). „„Rozmyślanie o mę- 
ce Chrystusa Pana“ (Kraków 1883). 

Świat naukowy nuczci pamięć ks. Kalinki 
referatem ze Lwowa, nalanvm przez Polskie 
Radio, 


Samolot — 
wielokrotnie szybszy od pociągu 
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„GŁOS NARODU" z dnia 1? grudnia 1936 


M. OSTRAWICKA. 


- Noc pod Wołoszynem 


Zakopane, grudzień. 

Ostatnie dni ciepłe listopada. Słońce i 
pogoda — kusi.. Zawróciłam z ożywionej 
drogi prowadzącej w kiórunku Kuźnic i zna 
lazłam się na Cyrli, by udać sie dalej i zbo- 
tzyć do Toporowych Stawków. 

Wyszłam na przechadzkę, nie na wyciecz 
kę. Wprawdzie w bucikach turystycznych i 
dosyć ciepłym kostiumie sportowym, z la- 
ską w ręce, lecz bez plecaka. W jednej ob- 
szernej kieszeni żakietu miałam dwie krom- 
ki chleba z masłem i wędliną, na deser lan- 
drynki w blaszanym pudełku. W drugiej 
znajdował sie niezbędny notes, ołówek, lu- 
sterko, chusteczka. kiłka papierosów i za- 
palek. 

DO ROZTOKI. 


Ostatnie promiepie jesiennego słońca, 
błękitny horyzont. zielone lasy, białe góry 
i cheć pozbycia się jak najprędzej widoku 
ludzi. sprowadziły. mnie z jezdnej drogi na 
hoczną, leśną. 

Czerwono-białe znaki wskazywały leśną 
skróconą drogę do Roztoki. Nie myślałam 
o tym. że tym „ptasim szlakiem“ chodzi się 
tylko letnią porą, a zimą zjeżdża się na nar- 
tach. Widziałam tylko urozmaiconą, niezna- 
ną mi jeszcze drogę. A po tej „uroczej“ i sa- 
motnej przechadzce — wypoczynek w sym- 
patycznym schronisku w Roztoce. 

Przypuszczałam, że dojdę tam najpóź- 
niej o jakiejś czwartej godzinie, — wypocz- 
nę, — że to niedziela — skorzystam z auto- 
busu i spokojnie wrócę do Zakopanego. 
W najgorszym razie przenocuję i w ponie- 
działek zdążę jeszcze do zajęcia na trzecią. 

Przeszłam przez las na słońcem zalaną 
polankę i dalej sarniemi śladami w śniegu, 
za czerwono-białemi znakami. Porwał mnie 
urok cichej natury. Szłam przed siebie, jak 
w hipnozie. 

_ Droga znaczona prowadziła przez zręby 
bez śniegu, to znów lasem, gdzie zapadałam 
się w śniegu dosłownie po pas. Nie odczu- 
wałam jednak zmęczenia ani trudu, miałam 
tylko przed oczami cel, odczuwałam urok 
samotności, ciszy i rozkosz ruchu na wol- 
nym powietrzu. | 

Minełam znane mi „Psie Trawki* i pu- 
ściłam się w dół narciarskim szlakiem, to 
znowu na zmiane wyrębem. Dotarłam na 
uroczą polanę, zapewne Waksmundzką. Dro“ 
ga prowadziła na Polankę Rusinową, druga 
za czerwomo-białymi znakami w las. przez 
Halę pod Wołoszynem do Roztoki, jak 
przeczytałam na tahliczee. 

— Więc już chyba niedaleko — myślę. 

Po sporym znów marszu zeszłam w dół... 
Obszerna dolina otoczona lasem. Stoi w 
półkole kilka porządnych. pustych w zimie, 
szałasów. Dokoła na drzewach próżne tak- 
że domki szpaków. Nawet wróbli nie widać 
nigdzie. Rielutka. nietknieta. płaszczyzna 
śniegu. 

—- Jak endnie!.. — myślę i siądam..: 
Żeby tylko wiedzieć gdzie jestom? (Przysię- 
głam sobie, ze drugim razem nie ruszę się 
ani na pół godziny bez mapy). Może to już 
ta Hala pod Wołoszynem? A może to jesz- 
cze szałasy w Dolinie Waksmundzkiej? 

Na drzewie spostrzegłam kilka tablic 
i znaki wskazujące drogi w rónych kierun* 
kach. Gzerwono-biały znak „do Roztoki“ 
bez dodatku przez Hale pod Wołtoszynem. 
Więc widocznie to tu ln Hala pod Wołoszy 
mem i do Roztoki już niedaleko — medy- 
tnje. 

Obliczam czas według słońca; w niedzie 
lẹ chodzę lez zegarka, dosyć mam podzia- 
łu godzin w duie powszednie. 

Rozsądek każe mi zanotować w któ- 
rvmś szałasie. nazbierać suchego drzewa, 
zapalić nisko i doczekać rana, Locs pra- 
gnienie szklanki gorącej herbaty i potrze” 
ha wyzwolenia nóg z mokrych butów i poń 
czoch bydy silniejsze niż rozsądek. 

Widziałam sie już w Rozłoce w póżycze 
nych ciepłych pończochach i przy szklance 
gorącej herbaty, Luściłani się znów w dro- 
zę lasem. Ten jednak. czym dalej stawał 
się gąściejszy i ciemniejszy. 

Przewindowałam się przez olodowacia- 
łą kładkę nad potokiem i stanełlam pomow- 
nie na wyrebie. prawie. że bez śniegu. Co 
widze? Wspaniałą lanie! Spogląda powoli 
na mnie i spokojnie wchodzi w las, 

— Żle — myśle: to zapewne jeszcze da” 
leko do Roztoki. 

Nie pomyliłam sie: nadeszła okropna 
droga, zapadałam się w śnieg bez przerwy, 
a kiedy już wycieńczona zobaczyłam ta` 
hliczkę niebieską z napisem: „Do Roztoki 
przez Halę pod Wołoszynem” uświadomi” 
łam sobie, że do Roztoki nie dotrę przed 
nocą, 

Zewracam więc szybko. bv przed nocą. 
dotrzeć do porzuedhych tak lekkomyślnie 
szałasów 


— 


Nie dotarłam jednak 
chu. 

Noc w górach i lesie zapada nagle, bez 
zmierzchu. 

Jesten w ciemnym. gęstym lesie. nia 
widzę znaków na drzewach, a ostatnich 
czterech zapałek i dwóch papierosów nie 
mogę wypalić na odszukiwawie drogi. 

Byłam już mocno zmeczona, wice posta” 
nowiłam przenocować w lesie pod gołym 
niebem, którego nawet nie bylo widać. 

Upatrzyłam sobie jedno miejsce, dokąd 
jednak trzeba było podejść troche pod gò- 
re. Tam właśnie widniał kawałek szaro-nie 
bieskiego horyzontu, Zaczęłam sie piać na 
oślep w góre! 


pomimo  pośpie” 


NOC POD DRZEWEM. 

Instynkt (raczej powiedzieć należy: 
Opatrzmość Boska) popowadzit mnie na 
właściwe miejsce, W pośrodku małej polan” 
ki znalazłam etarv, potężny,  rozłożysty 
świerk... Połowe zeschłych galczi opuszez% 
prawie do ziemi. Pod rzewem sucho, nawet 
miękko na sutej warstwie suchego igliwia. 

Nałamałam gatezi, stwierdzając, że nie 
w naturze nie istnieje bezcelowo. Z młode- 
go drzewa nic tak łatwo byłoby mi nała* 
mać gałęzi na usłamie nosłania i schronie- 
nia. Kochane drzewo... Tak miękko siedzia 
ło się na jego zerwanych gałeziach. Nakry” 
łam niemi i moje nieszczęśliwe, mokre, 
nogi. 

Czułam się dobrze. Boję się tylko ludzi, 
a tych daleko i szeroko nie było, więc cze” 
go się było bać? Poza tym odczuwałam pra 
wie dotykalnie opiekę Najwyższego. Uświa 
domiłam sobie znaczenie słów Ewabgolii, że 
nawet ptak bez Jego woli i wiedzy z głodu 
ani zimna nie zginie... Poza tym -— nale 
żała mi się kara za tak lekkomyślne uda- 
nie się w nieznaną drogę. Trzeba więc było 
ponosić konsekwencje swojej ldkkomyślno- 
ści, czy wprost szaleństwa, 

Było zbyt ciemno, by nazbierać drzewa 
i palić ognisko. Nie było zresztą potrzeby. 
Pod moim kochanym, starym drzewem bv” 
ło tak zacisznie, że nie odczuwałam anl 
mrozu, ami nawet wilgoci. Byłam przekona 
na, że bez uszczerbku dla zdrowia docze- 
kam rana. Niepokoiłą mnie tylko myśl, czy 
udręczone wilgocią i mrozem nogi ruszą 
z miejsca na drugi dzień. 

Zaryczał jeleń, szukając widocznie wji- 
dzianej przeze mnie łani: po tym zapadła ni 
czym już nie zamącoma cisza. By poznać 
urok prawdziwej ciszy, trzeba spędzić noc 
w gorach lub w lesie i to w zimowej porze» 
daleko od. ludzkich osiedli. 

Czas przechodzit predzej, niż czasom W 
domu na miękkim posłaniu w bezsenną 
noc. Wtuliłam się na chwile pod smreczy- 
nę, by wypocząć, to znów gimnastykowa” 
łam się dla rozgrzania, Potem usiadłam i 
objęłuim rękami moje opiekuńcze drzewo 
i wpatrywałam sie w maleńki skrawek ho- 
ryzontu, na którym przez jalkiś czas jaśnia- 
ły dwie gwiazdki. 

Myślałam. — modliłam się, — lub roz- 
mawiałam z tymi, którzy niejedną noc już 
w lesie przespali i którzy poprzedzili mnie 
w drodze do najwyższego szczytu... 

Las otulał mnie czule i milczał. A jed- 
nak wydawało mi się w pewnej chwili, że 
słyszę za sobą ciche kroki. Wstrzymałam 
dech w piersiach, by lepiej słyszeć. Kroki 
są tak ciche, że naczej przeczuwam je przez 
szpilki drzew. które mnie kryją. To marze- 
nie weszło lekka stopą i otuliło mnie bia” 
łym welonem wspomnień, by narysować na 
ciemnym tle lasu dawne, jasno, obrazy. — 
A może to, nie dotykając sie ziemi, zbliżał” 
się przeczucie jakichś innych światów? Roz 
warłam wiee szeroko żrenice dnszy i cze- 
kalam... 

Las ukołysał mnie 
Wydawało mi sie w tej chwili shu. że wy 
rósłam drzewem w lesie. — nogi, korzenie, 
zapuściłam mocno w ziemie. a ramiona mo- 
je. gałęzie, podnosiły sie w górę, wyżej I 
wyżej a do słońca... j 

Zahukała sowa i wkrótee po trm zrobił 


na chwile do snu, 
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Nr 34: 


Radio 


350 ROCZNICA STEFANA BATOREGO. 
W. dniu 12 bm. P. Radio nada specjalną an 
wycję dla uczczenia 350 roeznicy mierci króla 
Stefana Batorego. Na audycję tę złożą wię 
transmisja pięknej uroczystości, która odbę- 
dzio się w Grodnie na Starym Zamku Krelew- 
skim oraz odczyt o Stefanie Batorym, który » 
wygłosi historyk A. Śliwiński. Audycja roz- 
pocznie się o godz. 16,15. Reportaż z Grodna 
przeprowadzi prof. H. Mościcki. 

STAŁY WZROST  RADIOSŁUCHACZY 
W POLSCE. Na dzień 1 grudnia 1936 r. zare- 
jestrowanych w Pelsce radioabonentów było 
606.298 czyli o 82.906 więcej niż 1 listopada 
rh. a o 147.467 więcej niż 1 grudnia 1935 r. 
Największy przyrost abonentów wykazuje Dy- 
rekeja Warszawska — 14.464 Lwowska — 
3.861. Wileńska — 3.356, Krakowska — 3.268, 
tj. te dyrckcje. gdzie stosmnkowo najwięcej 
jest radiosłuchaczy detektorowiczów. Spośróń 
miast największy przyrost wykazuja: Warsza- 
wa 5.252. Lwów 5.986, Łódź 2.548, Wilno 
1.636, i Kraków 1615. 

—o000— 
Programy stacyj radiowych 
NIEDZIELA. DN. 13 GRUDNIA 1936. 


Program ogólnopolski: Godz. 5.00 Sygnał oza- 
su i pieśń; 8.03 Gazela rolnicza: 8.18 Programy 
lokalne 850 Dziennik poranny; 9.00 „W 350 rocz- 
nicę zgonu króla Stefana Batorego“; Nabożeństwo 
x kościoła garnizonowego; po czym programy lo- 
kalue; J15% Sygnał czasu i hejnał z Krakowa: 
12.03 Koncert rozrywkowy: okoto godziny 18.00. 
Programy lokalne: 14,00 Transmisja z otwarcia 
wystawy z okazji Tygodnia Propagandy Radia; 
14.15 Opowiadanie dla dzieci; 14.30 Muzyka lu- 
dowa; 15.30 Audycja dla wsi; 16.00 Programy lo- 
kalne; 16.30 Fragment sluchowiskowy; 17.00 Kon- 
eert symfoniczny; 17.55 Pogadanka aktualna: 19.00 
Szkic literacki; 19.15 Programy lokalne; 20.20 Wia 
tlomości sportowe; 20.35 Programy lokalne; 20.40 
Przegląd polityczny: 20,50 Dziennik wieczorny; 
21.00 Na wesołej lwowskiej fali; 91.30 Arie i pie- 
śni kompozytorów francuskich i włoskich; 22.00 
Reportaż muzyczny; 22.30 Programy lokalne 23.00 
Program lokalny dia Warszawy i Lwowa. 

Kraków (293,5 m). Godz. $,.18 Muzyka z s 
8.25 Pogadanka dla rolników; 8,40 Mista kd 
wa z płyt. Po transmisji z Grodna — Płyty; Ok. 
godz. 13.00 Pogadanka; 16.00 Koncert reklamowy: 
19.15 Program na jutro; 19.20 Wesoły koncert ży- 
czeń; 2010 Muzyka lekka z płyt; 20.35 Lokalne 
PW sportowe; 22.30 Muzyka taneczna z 
płyt. 

Lwów (377,4 m). Godz, 8,18 Muzyka z 2. 
8.25 Pogadanka; 8.40 Płyty: 9.45 Par a 
siaj. Po transmisji z Grodna — płyty: 11.20 Frag- 
ment z uroczystości z okazji XV Ogólnopolskiego 
Tygodnia Społecznego: 11.50. Plylv; 16.60 Koncert 
reklamowy; 16.15 Plyty: 19.15 Koncert mieszany: 
17.45 Ig SEK 20,00 D. c. koncertu mie- 
szanego; 20.35 Wiadomości sportowe alne; 
22.30 Muzyka taneczna. kg PRE 


„Warszawa (1336,0 m). Godz. 8.18 Audycja dla 
wst; Po transmisji z Grodna muzyka z płyt: ok. 
godziny 13.00 Przegiad teatralny: 16.00 Koncert 
reklamowy; 19.15 Program na jutro 1920 Ko- 
bieta w sużbie bezpieczeństwa” — reportaż; 19.30 
Koncert rozrywkowy; 20.35 Wiadomości sporto. 
we; 22.30 Muzyka taneczna z płyt; 

} Katowice, (395.8) Godz.: 6.00 Sygnał czasu i 
pieśń; 6.03 Płyty; 8.18 Pogadanka: 8.30 Koncert 
życzeń z płyt. Po trasmisji — koncert kameralny: 
18.00 „Co słychać na Slasku“; 16.00 Koncert rella- 
mowy; 16.20 Pogadanka: 19,15 Program na jutro: 
18.20 Recital klarnetowy: 19.50 Andycja pogodna: 
STW woja sportowe lokalne: 2930 Muryką 
kap aa 


się nagle jasny dzień. Pogodny i mroźny: 
Przywitałam go z parą. szarych ptasząt, któ. 
re — nie wiem skad — sprowadził do mnie 
głód. Podzieliłam się z nimi połową mojej 
kromki ehleba. druga polowe zostawiłam 
na powrotną droge. Zapaliłam ostatni pa- 
pieros 1 ruszyłam w droge. Odnalazłam zna- 
ki į postanowiłam wrócić po własnych Śla- 
dach z dnia poprzedniego do Zakopanego, 
Droga powrotna po cieżkiej nocy spe- 
dzonej w lesie była okropna. Zmęczone no. 
gi zapadały w Śnieg i wypowiadały posht- 
szeństwa. Poza tym od rama poprzedniego 
dnia nie miałam w ustach nic ciepłego. Ted 
nak z pomocą — czułam to — już Wyż- 
szej Siły dotarłam do domu. j 

Pomimo przykrych nastepstw, które pr 
ciągnęła Za soba. ta wycieczka, pozostaje 
mi ta listopadowa noc w cfamnym lesie nod 
Wołoszynem jak biały sen w pamieci, na 
ZAWSZE... 


Poranki 
filmowe 


TRĘDOWAT 


Kinoteatr dźwiękowy „W A N D A“ Sw. Gertrudy 5 


Wyświetla dziś szampańską pełną arcywesołych gagów i wybornych dowcipów komedię o wy- 
bitnym charakterze paryskim reżyserii genialnego JULIEN DUVIVIER'A 


BOHATER DNIA 


biet z „FOLIES BERGERES*. Wspaniała wystawa — Piękne molodie — Przebojowe piosenki — 
Paryski sentyment — Paryskie pikanterie. — Ponadto w programie dodatki dźwiękowe. 

Początek seansów w dnie powszednie o godzinie 5-tej, T-mej i 9.10. — W niedzielę i święta 

o godzinie 3-ciej popołudniu — Program N. 9. 


W sobote dnia 12 bm. o godz. © pop. W niedzielą dnia 13 bm. o godz. 10 i 12 przedp. 
W roli głównej Elżbieta Barszczowska, Franciszek 


Jedna z najweselszych fars o promiennym 
humorze l bezustannej zabawy. W roli 
głównej: Król wesołków ekranu MAU. 
RICE CHEVALIER oraz Elwire Popesco, 
Josette Day oraz 200 najpiękniejszych ko- 


Brodniewicz. =» Ceny miejsc od 50 groszy. 


Nr 341 


„GŁOS NARODU" 


Wkraczamy w okres ożywienia gospodarczego 


PLENARNE POSIEDZENIE KRAKOWSKIEJ IZBY PRZEMYSŁOWO - HANDLOWEJ. 


Onegidaj odbyło się ostatnie, w bieżącym: 
roku plenarne posiedzenie krakowskiej Izby; 


Przemysłowo-Handiowej. Wzięli w nim 
udział wszyscy radcowie Izby, oraz prezy- 
dium w pełnym komplecie. Na posiedzenie 
przybyli: wicewojewoda Małaszyński, prezy- 
dent Kaplicki, prezes Izby Skarbowej Tom. 
kiewicz, Najważniejszym pimktem posiedze 
dzenia było omówienie sytuacji gospodar- 
czej okręgu przez prezesa Izby Inż, Brzozow 
skiego i dyrektora inż. Mianowskiego oraz 
uchwalenie postulatów, opracowanych przez 
Prezydinm Izby, 

P. inż. Brzozowski na wstępie scharakte- 
ryzawał obecny Stan polityki finansowej 
i gospodarczej naszego państwa, na tle mię- 
dzynarodowych stosunków. Wskazał na 
szereg dodatnich objawów, które świadczą, 
iż zastój naszego życia gospodarczego z0- 
stał przełamany, i że wchodzimy w okres 
ożywienia gospodarczego w naszym kraju. 
Polepszenie koniunktury uwidoczniło się 
również w okręgu krakowskiej Izby Prze- 
mysłowo - Handłowej. Poprawa nastąpiła 
przede wszystkim w rolnictwie, co się do- 
datnio odbiło ua handlu i przemyśle, Co się 
tyczy tego ostatniego. to największe ożywic 
nie nastąpiło w przemyśle budowlanym oraz 
w przemysłach Z nim związanych, jak: drze- 
wnym, ceramicznym, Żelaznym, węglowym 
It. p. 

Wprost rewelacyjne były oświadczenia 
p. inż. Brzozowskiego dotyczące przemy- 
słu węglowego Zagłebia Krakowskiego. Do- 
tąd, jak wiadomo, węgiel górnoślaski był 
ławoryzowany jako _wysokoprocentowy. 
Węgiel zaś Zagłebia Krakowskiego, przy 
zamówieniach kolejowych i eksporcie pra- 
wie nie był brany pod uwagę, pomimo, iż je- 
ńnocześnie obciążony był bardzo różnymi 
śwładczeniami. Ostatnio zaś badania wyka- 
zały. że używanie węgla z Zagłębia Krakow 
skiego lepiej się opłaca, niż używanie węgla 
górnośląskiego. Należy się więc liczyć z tym, 
że wzrosną zamówienia przede wszystkim 
Ministerstwa Komunikacji, a tym samym 
poprawi się znacznie sytuacja w przemyśle 
węglowym Zagłębia Krakowskiego, Podnie- 
sienie rentowności w tym przemyśle, pozwo 
liioby na dokonanie inwestycyj, które się 
oblicza na 14 mil. zł; a więc na sumę bar- 
dzo poważną. 

Q sytuacjj w poszczególnych przemy- 
słach okręgu krakowskiego mówił p. dyr. 
Mianowski. Izba w ostatnim roku położyła 
duży nacisk na zorganizowanie przemysłu 
tekstylnego. który ze wzgledu na swoją tra- 
dycie i warunki naturalne, posiada duże 
możliwości rozwoju. Zorganizowano prze- 
mysł koszykarski, w którym pracuje dziś 
około 20 tys. ludzi, a wyroby tego przemy- 
słu eksportuje się nawet do Ameryki i Afry- 

1. 

Nadto Tzba zajęła się organizacja produk 
cii kos, Polska, kraj wybitnie rolniczy, nie 
posiada dotąd fabryki kos. Całe zapotrzebo- 
wanie pokrywa się importem, co pochłania 
rocznie kilka milionów zł. Sprawa ta więc 
posiada doniosłe znaczenie dla całego pañ- 
stwa, 

W tym roku przystąpiono również do 
organizacji przemysłu metalowego, futrzar- 
skiego i konfekcyjnego. Szczególną uwagę 
zwrócono na przemysł futrzarski. Okręg kra- 
kowski bowłem zajmuje w Polsce drugie 
miejsce po Warszawie, Duży nacisk kładzie 
Izba także na uzdrowienie stosunków w dro 
bnym przemyśle i chałupnictwie. Oraz na 
przyśpieszeniu dalszego rozwoju przemysłu 


Żydzi nie wezmą udziału 
w Targach Poznańskich? 


Żydowski „Nowy Dziennik* donosi, że za- 
rządy żydowskich związków kupieckich odbyły 
ostamio obrady w Warszawie, które zakoń- 
czyły się przyjęciem uchwały, że kupcy i prze- 
mysłowecy żydowscy nie będą uczestniczyli 
tw Targach Poznańskich za powodu ostrego 
kursu antyżydowskiego. panującego w Pozna- 
niu. Jednym z głównych motywów powzięcia 


Po burzy 


szantażystów i przepięknych kobiet! 


Poranki 


z fimu „100 pociech“ 


Od wtorku dnia 8 grudnia w kinoteatrze „„Sztuka‘‘ 


Chluba producji wiedeńskiej! — Kapitalne arcydzieło filmowe! 

Najpiękniejsza pieśń miłości. jaką kiedykolwiek wyś- 
piewały ekrany świata. — Miłość! Młodość! Awantu- 
ra! Szaleństwo! Muzyka! Śpiew! Taniec! Cuda wy- 
stawy! Bajeczne przygody wśród groźnych bandytów 
i Oszałamiające przepychem i pomysłowością rewię! 
Tysiąc cudownych atrakcyj! W głównej roli fascynująca LUIZA ULLRICH znana z „Niedo- 
kończonej symfonii“, męski, wytworny GUSTAW DI 

mity komik. Żaden z filmów nie dał widzom tyle wzruszeń, emocji i zabawy! 


we wtorek duia 8 bn. o godz, 10 i 12-tej 
i s w soboię dnia 12 b. m. o godzinie 3-ciej 
w niedzielę dnia 13 bm. o godz. 10 i 12-tej, — Ceny miejsr od 50 groszy. 


turystyczno-uzdrowiskowego, który wsi pod 
karpackiej winien zagwarantować byt. 

Trzeba podkreślić, że krakowska Izba 
może się wykazać poważnym dorobkiem w 
dziedzinie rozwoju poszczególnych przemy- 
słów. Duszą tej pracy jest p. inż. Mianowski, 
który wniósł w nią wiele inicjatywy i Wy- 
siłków. 

Uchwałono. jak wspomnieliśmy wyżej. 
postulaty, Jest ich bardzo wiele. Najwięcej 
jest postulatów podatkowych, bo aż 49. 
Inne dotyczą spraw finansowo-ksedytowych, 
obrotu towarowego z zagranicą, obrotu we- 
wnętrznego, przemysłu naftowego, amorty- 


zacji, elektryfikacji, inspekcji pracy, tele- 
komunikacyjnych, turystyki i różne, Te 


wszystkie postulaty, obejmujące 25 stron 
druku maszynowego, są wyrazem iutensyw- 
nej pracy Izby nad organizacją i rozbudo- 
wą naszego życia gospodarczego. 

TUR. 
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z dnia 12 grudnia 1936 


Str. 5. 


Rozwój polskiego handlu zamorskiego 


„Do niedawna jeszeze głównymi rynkami! 
zainteresowania polskich eksporterów i im- 
porterów były kraje snropejskiec. Z krajów) 
tych jeszcze w r. 1932 pochodziło ponad 
72 proc. ealego import, na rynki te wywo 
ziliśmy blisko 9 proe. globalnej kwoty eks 
portun. f 

Od kilku naiomiast lat zarysowuje sie! 
aczkolwiek powolna. lecz systematvezna! 
owołucja. Dzięki poglebiania się wiedzy U: 
kultury handlowej w społeczeństwie z jed-i 
nej strony oraz rozwojowi porin w Gdvai; 
i flotv handlowej z drugiej. eksporter polski 
zaczyna docierać na rynki, gdzie dotych- 
czas towar polski był nieznany, importer | 
zaś sprowadza towary z krajów zamorskich | 
bezpośrednie, unikając drogiego pośrednic- 
twa obcego. 

[tak np. w r. 1982 kraje cnropejskie! 
welłoneły 93.93% całego eksportn. zaś za 
k miesiecy 1936 r. już tylko 84.88%. Nato- 


miast udział krajów Ameryki Pólnoenej 
wzrósł z 0.97% w 1982 r. do 6.07% za 9 


PAn dn zn 400 200 20a zł 2020 OB EB. 203 Db ti) 
KUFRY, WALIZY, NESESERY }? 


Teki na akta i szkolne, portfele, 
papierośnice, portmonety, 
oraz najmodniejsze torebki damskie 


KRAKO W, 


ul. Fioriańska 17. 
Telefon '172-68. 


Wzrost stanu zatrudnienia 


Opublikowane ostatnio dane Głównego 
Urzędu Statystycznego. wykazują, że liczba 
zatrudnionych robotników w przemyśle prze- 
twórczym na koniec października b. r. była 
wyższa, niż przed rokiem. Stan zatrudnienia 
w niektórych gałęziach przedstawiał się na- 


stępująco (w tys. robotników — w nawiasie’ 


dame z października ub. roku): cementow- 
nie — 3.9 (3.4), cegielnie — 19.1 (16.5), huty 


szklane — 18.9 (10.8), fabryki fajansu i poree-| 
lany — 4.5 (4.3), przemysł metalowy — 43.3] 


(38.2), maszynowy — 80.1 (29.9) elektrotech- 
niczny — 11.2 (9,8), przędzialnie i tkalnie 


12355 (117,4). fabryki papieru — 9.9 (9.8), 
garbarnie -=~ 46 (45). 

-Również ilość przepracewanych tygodnio 
wo godzin wykazuje poprawe (w tys. godzin): 
w przemyśle cementowym z 153.9 do 177.8, | 
w -cegielniach z 460,11 do 868.4. w hutach 
szklanych z 449.5 do 569.8. w fabrykach fa- 
jansu i porcelany z 172.9 do 192.1, w prze- 
I myśłe metalowym z 1.579.3 do 1.820.1, w ma- 
|szynówym + 907.8 do 1.217.9, w elektrotech- 
| nicznym z 402,1 do 464.4, w rafineriach mafię | 
z 123.6 do 125.3, w przedzalniach i tkalniach | 
z 44384.4 do 4.7168, w fabrykach papieru 
z 390.3 do 419.7. 


Od soboty dnia 5 grudnia br. w kinoteatrze „APOLLO“ 


"Wielki reprezentacyjny film kinematografii francuskiej! Jak żyją, walczą, kochają i bawią się 
bohaterzy hiszpańskiej Legii Cudzoziemskiej w Marokko! 


„Sztandar 


66 Arcydzieło filmowe miłości... hohaterstwa.. 


poświecenia... według powieści PIERRE MAC 
ORLEN'A, reż. Julien Duvivier'a. Film ten, 
oryginalnością sensacyjnego tematu, wspa* 


niałością egzotycznych zdięć oraz : mnóstwem nieznanych a rewelacyjnych szczegółów z życia 


Legii, przewyższa słynne „Marokko* i „Bengali". 


tej decyzji jest fakt, że do ziiacznej wiekszości 
restauracyj i lokali publicznych Ww Poznaniu 
żydzi nie są w ogóle wpuszczani, a nawet 
wywieszono kartki na drzwiach. że do lokali 
tych żydów się nie wpuszcza, 

Czy tylko zdołaja żydzi powyższą uchwałę 
zrealizować, mamy duże watpliwości. 


Wzrost kosztów utrzymania 
w listopadzie o 1,3 procent 
Komisja do Badania Zmian Kosztów Utrzy- 
mania ustaliła na posiedzeniu w dniu 7 bm. 
iż w miesiącu listopadzie b. r. w porówraniu 
z październikiem koszly utrzymania rodziny 
pracowniczej wzrosły o 1.3 procent. 


ESSL, TIBOR VON HALMAY znako- 


„Po burzy” 


|| Wie zawody szermiercze pań wo florecie o pu-' 


W roli głównej: ANNABELLA, JEAN GABIN 
iz. oai" mm 


1 
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BIEGI NARCIARSKIE W ZAKOPANEM. 
i Dzięki sprzyjającym warunkom zimowym 
luzoroaczny sezon narciarski w Zakopanem zo- 
(śral przyspieszony. Po skokach narciarskich, 
"imkie odkytły się w ub. niedziele na Kaspro- 
| WYM, zapowiedziany jest na najbliższa niedzie- 
le, pierwszy bieg narciarski. Nadto już w 30-; 
[bote nałehodzącą. a więc 10 dni wcześniej niż 
|zapowiadano. nastąpi w Zakopanem otwarcie 
tor lyżwiarskiego i hokejowego na małym sta 


dlonie parzy nl Rościuszki. 


KRAKÓW ORGANIZUJE 
MISTRZOSTWA POLSKI. 
Krakowski Okr. Zw. Lekkoatletyczny stara 
sie o przydział dla Krakowa lekkoatletycznych 
jmistrzostw Polski w roku 1937. W sprawie tej 
[ROZLA. wystosował pismo do PZLA. powołu- 
Jiac się na obietnice udzieloną pod tym wzglę- 
[dem Krakowowi na ostanim walnym zgroma- 
| dzeniu PZLA. Niedawno dokonany rozdział mi- 
|strzostw Polski na najbliższe lata przewiduje 
oreanizacje mistrzostw Polski w Krakowie do-| 
piero w r. 1940. 
| ZAWODY SZERMIERCZE PAŃ | 
W WARSZAWIE, | 
W nielzicle rozegrane zostana w Warsza- | 


char Pol. Zw. Szermierczego. 
Pucharu bronić będą p. Stanoszkówna z 


; > 
Ceny śiełdowe zboża. 


miesigev 1956 r. Amervki Poludniowej f 
srodkowej z 0.66% do 2.3%. Afrvki z 0.94% 
da 2% oraz Azji z 2.26% do 3.14%. 

Podobne zjawiska zanotować meżna rów- 
nież w imporcie. W r. 1932 72.71% całego 
importu poehodzio z krajów europejskich, 
za 0 miesicey 1936 r. stosunek ten zmniej- 
sayl sie do 62.824. 

W tym samym okresie import z krajów 
Ameryki Północnej wzrósł z 12.12% do 
13.13%. „ Amervki Południowej i Środko- 
wej z 5.51% do 5,92%. „ Alrrki z 2.71% do 
4.80%, z Azji z 4,92% do 7.38% oraz 
z Oceanii z 1.96% do 4.94%. 


Na gieldzie zbożowej i towarowej w Krako- 
wie notowano w piatek. 11 grudnia nasiepujace 
ceny: 


ZBOŻA. 
Pszenica dworska czerw. sland, 23.753—24.50 
Pszenica dworska biała stand. 28.00—28.75 


Pszenica *worska 755 kg. 80 proc, 21.50—25.00 
Pszenica targowa 23.00—28.25 
Żyto dworskie 18,20—19.40 
Żyło targowe 19.00—19.20 
Owies dworski sland. niezadeszcz. 17.00—17.50 
Owies dworski lekko zadeszcez. 16.50—16.75 
Owies targowy stand. 15.50—16.00 
Jęczmieńi dworski 20.00—22,00 


Jęczmień targowy 19.50—19.75 
ARTYKUŁY STRACZKOWE. 


Groch Wiktoria poznań. 28.00—32.00 
Groch półwiktoria małop. 26.00—28.00 
Fasola cukr. biała (jasiek) 44,00-—46.00 
Fasola cukr. biała koronowa 52.00—54.00 
Fasola biała 28.U00—30.00 
Fasola klockowa 20.00—31.00 
Fasola długa 29.00-—31.00 
Fasola Wachtel 26,50—27.50 
Fasola mieszanki kolorowa -3.00—24.00 
Bobik 18.00—19.00 
Wyka ciemna 20.00—21.00 
Wyka szara 18,00--19.00 
Peluszka 21.00-—22.00 
Lubin żółty 13.25-—13.50 
Łubin niebieski 11.50—11.76 


ARTYKULY PASTEWNE. 


Siano słodkie 6.00—6.50 
Siano Średnie 5.00—5.50 
Stano kwaśne 4.00—4.50 
Potraw 4,00—5.00 
Koniczyna pastewna 7.50—8.00 
Słoma długa 3.75—4.00 
Słoma mierzwa luzem 3.50—3.60 
NASIONA. 
Rzepak zimowy z workiem 46.00—46.60 
Siemię lniane z work. 90 proc. basis 39.00—38,50 
Mak niebieski z workiem %2.00— 74,00 
Mak szary G9.00—71.00 
Kminek krajowy czyszemwny 95.00—98.00 


PRZETWORY MŁYNARSKI. 
Mąka pszen. gat. I wyciąg 0-20 proc. 41.50—42.50 
Mąka psz. gat. TA st. wym. 0-45 proc. 39,50—410.50 
Maka psz. gat. IB st. wym. 0-55 proc. 36.50-39.00 
psz. gat. IC st. wym. 0-60 proc. 36.50—37.00 
psz. g. ITA st. wym. 20-55 proc. 34,50—35.00 
psz. g. IID st. wym, 45-65 proc. 33.00—38.50 
psz. g. ITE st, wym. 55-60 proc. 29.00—29.50 
IIG st. wym. 60-65 proe. 27.06—28.00 
IIIA st. wym. 65-70 proc. 23.00—2 4.00 
razowa 95 proc. 28.00—29.00 


Mąka żytnia okregu Krakowskiego. 


I gat. st. wym. 0-50 proc. 29.50—29.75 
I gat, st. wym. 0-65 proc. 28,50—28.75 
razowa 0-95 proc. 22.50—23.00 
Poślednia ponad 65 proc. 17.50—18.50 


Mąka żytnia okręgu Poznańskiego. 
I gatunek st. wym. 0-50 proc. 29,50—29.76 
I gatunek st, wym. 0-65 proc. 28.50—28,75 
Jl gatunek st. wym. 50-65 proc. 23.25—23.75 
Otręby żytnie standartowe 12.50—12.75 
Otręby pszenne stand. średnie 12.50—12.75 
Perłówka 0—000 44.00—45.00 
Pęcak chłopski bez worka 26.00—26.50 
Siekanka jęczmienna fabr. z workiem 29.00—30.00 
Siekanka jęczm. chłopska bez worka 268.50—27.00 


Kasza jaglana fabryczna 35.00--36.00 
Kasza jaglana chłopska 81.00—33.0% 
Kasza tatarczana cała 41.00-—42.00 
Kasza tatarczana łamana 39.00—40.06 


Tendencja spokojna — podaż średnia — dowo- 
zy lokalne średnie, 


Katowice. Dotychczas zgłosiła się o turnieju 

16 pań, co stanowi liczbę niezwykle wysoką 

jeśli chodzi o nasze stosunki w szermierce ko- 

tiecej. Zgłoszone zawodniczki reprezentować 

bedą Warszawę. Katowice, Lwów. Łódź i Po- 

znań. Zawody odbęda się w Ośrodku W, F. 
ns 


EE 


Z całego świata 


— W meczu tenisowym o puhar króla 
Szwecji, reprezentacja Francji wysoko po- 
Kkonała Danię w stosunku 5:0. Barw Francji 
bronili: Borotra. Destremeau i. Boussus. 
Mecz finałowy rozegrany zostanie pomiędzy 
Szwecją i Francją w Sztokholmie w dniach 
15—17 stveznia... 

— W Berlinie rozegrany zostanie na 
torze  Deutsehlandhalle międzypaństwowy. 
mecz amatorów kolarzy Włoch i Niemiec... 

— W nadchodzącą niedziełę rozegrany 
zostanie w Paryżu międzypaństwowy mecz 
piłki nożnej Jngosławia—Francja.., 


zlom) rai. 
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Budowa nowej linii kolejowej Kielce—ŻabnojSzwajcaria wypowiada walkę 


anarchii i komunizmowi 


Sprawa budowy kolei Kielce—-Mędrze- 
chów ciągnąca się już od 1928 roku weszła 
obecnie w stadium realizacji. Powolana 
w rokn ub. sekcja techniczna usprawniła 
plan projektowanej budowy linii Kielee— 
Mędrzechów zmieniając trasę na Kielce— 
Żabno. Skróci to tras o 12 km. oraz da 
blisko 2 i pół miliona zł. oszczędności. 

Nowa linia Kielce—Żabno. której budo- 
wa ma rozpocząć się na wiosnę 193% roku 
według oceny kół fachowych będzie miala 
olbrzymie znaczenie gospodarcze, tranzyto- 
we i duże walory turystyczne. Otworzv ona 
dla naszej eksploatacji dwa cenne. a niedo- 
statecznie wyzyskane z powodu braku do- 
godnej komunikacji uzdrowiska ziemi kie- 


| drogą z istniejąca już linią lokalna Tar- 
now—Szczucin. 

Koszt budowy projektowanej linii wraz 
z budowa mostu na Wiśle w okolicy No- 
wego Korczyna wyniósłby w przybliżeniu 
vk. 25 milionów zł. 


Rada federalna Szwajcarii uchwaliła w 
ostatecznej relakej? projekt ustawy 
Gchronie ładu i bezpieczeństwa, który wej- 
dzie pod obrady parlamentu szwajcarskiego 


Wybory w Poznaniu nie odbędą się 


W czwartek doręczono rozwiązanej w ubic- 
alym roku Radzie Miejskiej m. Poznania, 
wybranej dn. 26 listopada 1933 r., do rąk adwo 
| katów Witolda i Stanisława Celichowskich, ja- 
ko pełnomocników tej Rady wyrok Najwyższe. 


-inie r ; SG 5 ryge AC : . = 
leckiej: Busko i Solec oraz otworzy dla tu- go Trybunału Administracyjnego z dnia T grud 
rvstyki wspaniałe tereny Kielecczyzny. N0-| pią 1936 r. w sprawie odwołania przeciwko 


wa kolej usprawni poza tym połączenie 
z Żegiestowem, Muszyna i Krvnicą oraz 
wielu zdrojami Podkarpacia. Budowa tej 
kolei mieć będzie również wielkie znaczenie 
gospodarcze i komunikacyjne głównie z tego 
wzgledu. że przechodzić ona będzie przez 
południowe powiaty woj. kieleckiego. mo- 
gace dostarczyć surowca niezbędnego do 
wszelkiego rodzaju przemysłu opartego 
o przeróbke płodów rolnych. 

Poza tym odcinek ten pozwoli na stwo- 
rzenie silnej magistrali wiodącej z Warsza- 
wv do środkowej Małopolski. Obecnie po 
wybudowaniu nowego polączenia pomiędzy 
Warszawą a Kielcami przez Radom nowa 
kolej połaczyłahy Warszawę najkrótszą 


Obchód ku czci ks. Skargi 


w Przemyślu 


Staraniem Akcji Katolickiej i Zjednocze- 
nia Sodalicji Mariańskich została urządzona 
w Przemyślu w niedzielę, 6 bm., podniosła 
uroczystość Skargowska. Uroczystość roz- 
poczęła się nabożeństwem w katedrze cele- 
hrowanym przez Ks. Biskupa Bardę. W na- 
bożeństwie oprócz duchowieństwa, alumnów 
seminarium i tłumów publiczności wzięli 
także udział liczni przedstawiciele władz 
cywilnych i wojskowych oraz wszystkie ka- 
tolickie organizacje ze sztandarami. Okoli- 
cznościowe kazanie wygłosił ks. infułat Mo- 
midłowski. Wieczorem odbyła się w „„So- 
kole* akademia. Na program złożyły się 
chóry znanego i cenionego w Przemyślu To- 
warzystwa Muzycznego, reprodukcja wyjąt- 
ków kazania Skargi o „Miłości ojczyzny” 
i referat prof. Balickiego z Krakowa o po- 
staci kapłana, kaznodziei i patrioty. Peł- 
nym głębokich myśli przemówieniem zakoń- 
czył uroczystość Ks. Biskup Barda. 


rozwiązaniu Rady Miejskiej, 

Mocą tego wyroku Najwyższy Trybunał 
Ańfministracyjny uchylił decyzję Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych z dnia 25 września 1935 
roku, rozwiązującą Radę Miejską w Poznaniu. 

Jako motyw uchylenia tej decvzji Najwyż- 
szy Trybunał Administracyjny podał wadliwe 


postępowanie wladz administracyjnych, 

Wobec tego wyroku Najwyższego Trybuna- 
lu Afministracyjnego Rada Miejska, wybrana 
w listopadzie 1933 r., zostanie reaktywowana 
i wybory w dniu 20 grudnia r. b, nie odbędą Się. 

Wiadomość o wyroku Trybunału 
stracyjnego wywołała w Poznaniu wprost sen” 
sacyjne wrażenie. 

W myśl ustawy kadencja Rady Miejskiej 
upływa przy końcu r. 1938 a. wybory powin- 
ny się odbyć na poczatku 1989 r. Wyrok Try- 
bunału Administracyjnego wybawił na razie „sa 
nację* od kłopotów. 


"etet m 
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Zbliżyło się polowanie, 

lakie o nim moje zdanie: 

Na nic strzelba dobrze kuta, 

Jeśli niema, nieprzemakalnego buła. 


A łakie wyrabia, sprzedaje Kapera, 
W te buty ubiera! 
Sławkowska dwadzieściacztery. 


Więc do KAPERY myżliwi, 


Będziecie z bułów szczęśliwi 


On najwięcej sporłowców, ke” 


Tu w Krakowie od Kapery Z ( 
A 
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Napady bandyckie i 
Na idącego do Wolbromia po zakupy do 
sklepu. J. Błauta z Wierzehowska (miechow- 


skie). napadł obok cmentarza wolbromskie- 
go nieznany osobnik. który pod groźbą re- 


Figiel Z przyjazdem p. Simpson do Warszawy 


We czwartek w godzinach południowych 
dyrekcja jednego z poważnych hoteli war- 
szawskich przeprowadziła rozmowę telefo- 
nieczną, która zelektryzowała i postawiła 
na nogi cały personel. począwszy od dyrek- 
tora. a skończywszy na służbie. O godzinie 
11 zatelefonował jakiś mężczyzna, który 
łamaną polszczyzną z mocnym akcentem 
angielskim zażądał rozmowy z dyrekto- 
rem. Zawezwanemu dyrektorowi nieznajo- 
my oświadczył, że telefonuje w imieniu 
ambasady brytyjskiej i prosi o zarezerwo- 
wanie dwóch apartamentów na dzień na- 
stany. Zapytany o osobe mającą zaszczy- 
|| İST E ë ÅN 


Obchód 70-lecia Sokoła 
w Ghyrowie 


Gniazdo Sokole w Chyrowie urządził 
nroczysty obchód 70 lecia Sokoła w Polsce. 
Zaaranżowali uroczystość Prezes Bocken- 
heim i Wiceprezes Jankowski. Jeden z b. 
Prezesów dr Ausobski, w słowie wstępnym, 
wykazał czym był Sokół w Polsce i jaka 
jest jego ideologia. skrystalizowana w ha- 
sle: „Bóg i Ojczyzna”. Po dr Ausobskim 
zabrał głos ks. kanonik Wolski. proboszcz 
chyrowskiej parafii. Wspomniał, czym był 
Sokół w Chyrowie. zwłaszcza w okresie 
światowej wojny i wojny polsko-ruskiej 
w 1918/19 roku. Ks. prof. Konopka T. J. 
podniósł olbrzymie zasługi Sokoła w Polsce 
w czasach niewoli pod trzema zaborami. 
Następnie odbyły się produkcje sokole dru- 
len i druhów. W dalszym ciągu odegrano 
komedyjkę „Chrapanie z rozkazu”, w któ- 
rej wyróżnił się grą pp. Dydykówna it Ko- 
ziołówna, Zvch i Osiecki. Licznie zebrana 
publiczność. z miasta i z Zakładu św. Józefa 
spędziła miłv wieczór, za który zarówno 
wykonawcom. jak i dobrej i sprawnej mu- 
zyce kolejowej, dziękowała częstymi okla- 
skami. J. Z. 


cić hotel, Anglik oświadczył, krótko: pani 
„Simpson“, przy czym prosi ` zachowanie 
bezwzględnej dyskrecji gdyż p. Simpson 
pragnie zachować najściślejsze incognito. 
Ponieważ od szeregu dni o miejscu pobytu 
p. Simpson kursowały najsprzeczniejsze po- 
głoski, nikomu nie przyszło na myśl, że 
wiadomość ta mogłaby być  kawałem. 
Tym czasem dyrekcja zarządziła udekoro- 
wanie wnętrza hotelu i przygotowała od- 
powiednie apartamenty. Wśród gorączko- 
wej pracy wvsunęła się kwestia, że „Anglik 
nie podał godziny przyjazdu i wobec tego 
zwrócono się do ambasady brytyjskiej z za- 
pytaniem i tu okazało się, że cała wiado- 
mość o przyjeżdzie p. Simpson jest wyssana 
z palca. Dyrekcja hotelu przypuszcza, że 
padła ofiara złośliwego figla na tle konku- 


rencyjnym. 
- 


Stulecie miasta Warsaw 
w Ameryce 


W stanie Indiana leży miasto Warsaw, któ 
re obchodziło w tych dniach 100-lecie swego 
istnienia. Wbrew mniemaniu, założenie mia- 
sta nie ma nic wspólnego z osadnikami pol- 
skimi: oto w roku 1836 legislatura stanowa 
postanowiła wydzielić z powiatu Elkhart pew 
ne terytorium i utworzyć z niego nowy po- 
wiat. Na pamiątkę po bohaterze wojen wolno 
ściowych, nowy powiat otrzymał nazwę Koś- 
ciuszko. W tym samym roku pierwsi pionie- 
rzy, idąc po linii intencji ustawodawców na- 
zwali nową osadę na cześć stolicy Polski, Oj- 
czyzny Tadeusza Kościuszki — mianem „War 
saw“. Dzisiaj powiat Kościuszko jest najwię- 
kszym w całym stanie, liczy bowiem 17 gmin. 

Z racji jubileuszu miasto było bogato ude 
korowane, a ulicami ciągnely barwne koro- 
wody z orkiestrami. Jednocześnie odbyła się 
wystawa powiatowa, która dała przegląd roz- 
woju powiatu na przestrzeni stulecia. 


włamania nie ustają 
wolweru zażądał wydania pieniędzy. Blaut 
w obawie o życie oddał napastnikowi całą 
posiadaną gotówkę w snmie około zł. 100. 
Po ograbieniu poszkodowanego, bandyta 
polecił mu udać się za mur cmentarza, gdzie 
strzelił z rewolweru czterokrotnie w górę, 
po czym zbiegł. Za napastnikiem policja za- 
rządziła pościg. 

W związku z sensacyjnym włamaniem 
w Kalwarii otrzymaliśmy następujące szcze- 
góły: W Kalwarii Zebrzydowskiej nieznani 
na razie sprawcy. dostali się na strych w bu- 
dynku, w którym sie mieści urząd pocztowy 
i Bank Mieszezańsko-Ludowv oraz biuro za- 
rządu gminnego. gdzie wywierciwszy dziurę 
w suficie, dostali się. po sznurze, do lokalu 
banku na: pierwszym piętrze i po rozpruciu 
kasy ogniotrwałej zrabowali gotówką 650 
zł. Znaczna gotówka gminna przechowywa- 
na w kasie banku nic padła łupem kra- 
dzieży. 


” 


Dwaj bandyci skazani 
po 12 lat więzienia 


Radomski Sąd Okr. na sesji wyjazdowej w 
Ostrowie Kielieckim rozpatrywał sprawę J. 
Ziemby, J. Sasa i Wł. Redlicha, którzy w nocy 
na 13 czerwca br. dokonali w celach rabunko- 
wych napadu na mieszkanie małżonków Pan- 
cerów we wsi Niewice w pow. opatowskim. Ban 
dyci siekierami ciężko poranili Pinchasa i Dwoj 
rę Pancerów oraz zamordowali ich córkę, po 
czym po zrabowaniu 44 zł. zbiegli, 


Po obciążających zeznaniach świadków, 
sąd skazał oskarżonych po 12 lat więzienia 
każdego z utratą praw obywatelskich na okres 
lat 15. 


urocza pełna młodo- 
cianego wdzięku 


w wiedeńskiej komedii 
muzycznej 


Kino „PROMIEN% T. S. L. Podwale 6. Telefon 124-26 


Artystka, która przebojem zdobyła serca Krakowian 


HORTENZJA RAKY 


godna następczyni i rywalka FRANCISZKI GAAL 


TYLKO TY... 


i inni. Tylko przez kilka dni w kinie „Promień“ T. S. L. 


jako pilny jeszcze w ciągu sesji bieżącej. 


o Projekt składa się z 32 artykułów. Przewi- 


dziane w nim przepisy mają obowiązywać 
w ciągu 5 lat, t. į. do końca 1941 r. Przepi. 
sy te zawierają m. tn. zakaz noszenia mun- 
durów partyjnych. Projekt przewiduje sank- 
cje karne za namawianie i przygotowanie do 
przewrotu, zbieranie składek na ten cel. roz- 
dawanie, zbieranie lub ukrywanie broni w 
tej intencji. Obywatele szwajcarscy, biorą- 
cy udzial w dziajalności komunistycznej be- 
dą według projektu podlegali karom więzie 
nia, Cudzoziemev uczestniczący w akcji ko 
mnunistvcznej podlegać będą również karze 


Admini. | więzienia i wydaleniu z granic Szwajcarii. 


Komuniści zagraniczni zatrzymujący się w 
Szwajcarii bez zezwolenia władz będą kara. 
ni więzieniem, a osoby, udzieltjące im schro 
nienia grzywną lub więzieniem. Projekt prze 
widuje karalność w Szwajcarii za. działal. 
ność komunistyczną za granicą 3 także pra- 
wo zawieszenia czasopism przez władze są” 
dowe. Wreszcie projekt przyznaje rządowi 
prawo rozwiązania partii komunistycznej, 
lub podległych jej organizacji, a władzom 
kantonalnym prawo zakazu zebrań i mani- 
festacji, wykraczających przeciw przepisom 
ustawy. . 

Projekt. prawdopodobnie spotka się z sil 
ną opozycją lewicy, Projekty tego rodzaju 
były już dwa razy odrzucane w drodze re” 
ferendum. obecnie rząd chcialby go przepro 
wadzić bez odwoływania sie do narodu 
przez Izby. 


Z kraju i ze świata 


ŻÓŁTE ŁATY NA PLECACH PRZE- 
CHODNIÓW W WARSZAWIE. W Warsza- 
wie na ruchliwych ulicach śródmieścia mło- 
dzi ludzie przykleili na plecach niektórych 
przechodniów żółte łaty. średniowieczny 
znak przynależności do ghetta żydowskiego. 
Żółtymi łatami zaopatrywane były plecy 
tych przechodniów, którzy dokonywali zas 
kupów w sklepach żydowskich. 

KOPIA RYNGRAFU JASNOGÓRSKIE- 
GO W KAPLICY TECHNIKÓW WE LWO- 
WIE. W uroczystość Niepokalanego Poczę: 
cia N. M. P. sluchacze Politechniki Lwow- 
skiej po nabożeństwie odprawionym przez 
ks. prof. Poplatka zawiesili w kaplicy Dru- 
giego Domu Techników przy obrazie Matki 
Boskiej Częstochowskiej kopię ryngrafu, 
którv złożony był na Jasnej Górze w maju 
br. Do zebranych przemówił ks. prof. dr 
Klawek. Na nabożeństwie i akademii byli 
obecni rektorowie Uniwersytetu i Politech- 
niki oraz Ks. Arcybiskup Dr Twardowski. 


TRUTKA NA SZCZURY DLA MĘŻA. 
Policja aresztowała w Opocznie niejaką M. 
Cętkowską, która usiłowała otruć swego 
męża Jana trutką na szczury, podając ją 
mężowi w potrawie. Mąż trucicielki uniknął 
śmierci tylko dzięki temu, że stwierdziwszy 
podejrzany smak potrawy dał ją da zjedze- 
nia psu, który po godzinie wijąc się z bólt 
zdechł. Cętkowska przyznała się do winy. 

SIOSTRA KRÓLA PORZUCIŁA MĘŻA 
PORTIERA HOTELOWEGO. Siostra króla 
Iraku Ghazi. bvla księżniczka Azza, która 
przed pół rokiem wyszła za mąż za portiera 
hotelowego, Greka. porzuciła męża. Będzie 
ona pobierała nieoficjalnie z osobistej szka- 
tuły królewskiej 50 funt. miesięcznie, ala 
bez prawa wjazdu do Iraku. Podobno chce 
ona zamieszkać w Syrii. 

CIEKAWE ODKRYCIE. Koło Antali 
w Estonii odkryto blisko 400 monet arab- 
skich i bizantyjskich z X wieku oraz inne 
monety z XII wieku, co potwierdza hipotezę 
o istnieniu w owym okresie szlaku komuni- 
kacyjnego, łączacewo Rosję północną za 
Wschodem. 


Warszawa — Kraków: 
godzina lotu 


muzyka Stolza. W dalszych 
rolach: Petrowicz, Leo Slezak 
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„GŁOS NARODU" z 


Kronika lwowska 


(Adres Oddziału Iwowskiego „Głosu Na- 
rodu* Lwów, ul. Małachowskiego 2/V. Te- 
lefon nr. 118-11). i 

NALEPKI NA POMOC ZIMOWĄ. Od wozo 

faj rozpoczęto we Lwowie rozsprzedaż nale. 
pak na Pomoc Zimową. Pięknie wykonane 
balepki mają kształ wydłużonego trójkąta w 
kolorze czerwonym z białym symbolicznym 
znakiem. Cena nalepki wynosi 10 groszy. Ty- 
dzień nalepkowy trwać będzie od 20 do 27 
grudnia br. 
_. ARESZTOWANIE URZĘDNIKA SKARBO 
WEGO. W dniu wczorajszym aresztowany 
zastał na zarzadzenie sędziego śledczego Lu- 
dwik Unhold, zastępca kierownika działu 
cyaekucyjnego w Urzędzie Skarbowym Nr 1 
we Lwowie, 

ZAMACH SAMOBÓJCZY. Zamieszkała na 
Zmiesieniu 25-letnia Maria Sawara zażyla w 
zamiarze samobójczym kwasu solrego. Prze- 
wieziona do Szpitala po paru godzinach za- 
kończyła życie. Powodem zamachu — zawód 
miłosny. 

ARESZTOWANI PODŻEGACZE, Wczoraj 
aresztowani zostali czlerej robotnicy zajęci 
przy regulacji Pełtwi, a to Jan Kłódka, Piotr 
Jrubajło, Jakub Klimczak i Tymoteusz Hna- 
tyszyn. Wymienieni podżogali pracowników 
dao strajków i aktów terroru w stosunku do 
kierownika robót. 

—000— 
REPERTUAR KEIN LWOWSKICH. 


TEATR WIELKI sobota g. 7.30: „Hassan“, 
TEATE ŻOLNIERZA sohofa g. 7.30: „Skandal 
pod „Czarnym Kotem“, 


A[LANTIC: ..W cieniu samotnej sosny“. 
CASINO: „Jestem niewinny“. 

CHIMERA: „Wesoły donżuan“. 
VUCIECHA: „Wielki czarodziej". 

PAN: „Małe kobietki", 

MĄRYSTENKA: .Antony Adverse“. 
APOLLO: „Czardasz — tokaj — miłość”. 
GRAŻYNA: „Senorita w masce“ oraz „Mliecz- 
droga". 

KOPERNIK: „Antony Adverse,“ 

MUZA: „Pasteur“. 

MIRAŻ: „Epizod“ i „Wale miłości”, 
PALACE: „Skowronek“. 

PAN: „Kaprys pięknej pani". 

RAJ: „Oskarżam cię, matko“. 

ŚWIT: „Małe kobietki". 

STYLOWY: .Złotowłosy brzdąc* i rewia. 
TON: „Gencrał Sutter“. 


na 


Tragiczne skutki eksmisji 


W sierpniu b, r, w czasie opróżniania na 
polecenie władz domn przy ul. Kazimierza 
Wielkiego 83. Maria Sawicka uderzyła obu- 
chem siekiery w gławę posterunkowego P. 
P. Szczupaka tak silnie. że odwieziono go do 
szpitala, Wczoraj odbyła się rozprawa są- 
dowa przeciw Sawickiej. Wyrok nie został 
ogłoszony, gdyż nie stawił się w Sądzie pv- 
zzkodowamy, który do dziś dnia leczy się, 
z doznanego wówczas urazu. na klinice cho 
róh nerwowych i umysłowych, 

——: 000: 


Z żałobnej karty 


ZMARLI W KRAKOWIE: Śp. Juliusz 
Buttner. 1. 24. stud. farmacji. — Śp. Stani- 
slaw Palasz, l. 85. przemysłowiec. — Śp. 
Tucja, Wład. Dettlof, 1. 86. — Śp. Franci- 
szek Ksawery Ryś, l. 79, em. P. K. P. — 
Śp. z Leników Maria Szanecka, 1. 56, wdowa 
po inżynierze. 


Z POLSKIEJ AKADEMII UMIEJĘTNOŚCI 
V Posiedzenie Komisji do dziejów oświaty i 
szkolnictwa w Polsce odbędzie się w sobotę, 
12 bm. o godzinie 17. Na porządku dziennym 
referaty: 1. dr H. Pohoska: „Wizyłatorowie 
generalni Komisji Edukacji Narodowej“, — 
2, Fad. Torkowski (Wilno): „Potrzeby badaw- 
cza i wydawnicze w zakresie dziejów oświaty 
i szkolnietwa okręgu wileńskiego*. — 3. dr 
Sł. Szczotka: „Dzieje szkoły parafialnej w 
Żywcu. 

Posiedzenie Wydziału Fiłolog. odbędzie się 
w poniedziałek, 14 bm. o godzinie 18. Porzą- 
dek dzienny 1) Proł.) St. Glixelli: „Neagoe 
Raxsarab. wojewoda wołoski, jako pisarz“. — 
Przedstawi czł. W. Fotkierski, — 2) Czł. St. 
Pigoń przedstawi pracę włamą p. t: „Prze- 
powiednia Wernyhory“. 


Od soboty dnia 12 b. m. w kinoteatrze „Uciecha“ 


Elektryzujący film niezwykłych atrakcy j 


ZEMSTA JOHNA ELLMANA 


w kiórym BORIS KARLOFF — niezapomniany jako „Frankenstein“ prześcignął samego 
siebie, stwarzając ekscytnjącą postać „człowieka* 


żyserował: genialny twórca Kapitana Blooda MICHAEL CURTIZ. Grają obok Karloffa: 
Ricardo Cortez, Margaret Churchill i inni. Nawet w najśmielszej fantazji, nawet w sennych 
marzeniach nie przeżywacie takich niesamowitych wydarzeń, jakie przeżyjecie na tym filmie. 


dnia 12 grudnia 1986 
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Masowe przeniesienia urzędników | 


w krakowskiej dyrekcji kolejowej 


W dniu 10 bm. nastąpiły w Krakowskiej 
Dyrekcji Kolejowej masowe i natychmiasto- 
we przeniesienia około 40 wyższych urzęd- 
ników (prawników i inżynierów), do innych 
dyrekcyj kolejowych. Otrzymali oni 
w czwatek dekrety zawierające zarządzenie 
przeniesienia z dniem doręczenia dekretu, 
Na razie nie zdołaliśmy ustalić całej listy 
przeniesionych, podajemy więc tymczaso- 
wo tylko kilkanaście nazwisk. Przeniesieni 
zostali: mgr Witold Witek, naczelnik Biura | 
Prawnego do Katowic, mgr Kaziinierz Ja- | 
glarz, naczelnik służby handlowej do Pozna- | 
nia, Franciszek Sroka, naczelnik Biura Kon- | 


troli Dochodów do Lwowa, mgr Wiad Go- 
rzecki, naczelnik Biura Finansowego do Po 
znania, mgr Fołtyński, zastępca naczelnika ' 
Biura Finansowego do Radomia, mgr Stan. | 
Dymek, kierownik działu, członek Krakow 
skiej Rady Miejskiej do Torunia, dr Józef | 
Sułek, kierownik działu da Wilna, dr Stan. 
Pałkowski, kierownik działu do Bydgoszczy, : 
dr Józet Becher, kierownik działu do Rado- | 
mia, inż, Turek, kierownik działu do Ra- 
domia, inż. Bachariasiewicz, starszy kontra 
ler do Poznania, inż. Wildfeuer, inż. Katz 
i inni. j 
— 


Sensacyjne aresztowanie 


autora 


W piątek policja krakowska aresztowa- 
ła b. burmistrza Proszowice, 55-letniego Sta- 
nisława Łakomskiego, ostatnio ślusacza-me- 
chanika, zamieszkałego przy uł. Dolnych 
Młynów 6, znanego autora książki o wraże 


W święto Niepokalanego Poczecia N. 
Marii P. Zw. Młodzieży Przem. i Rekodziel- 
niczej w Krakowie obchodził w ramach ści- 
śle wewnętrznych 30-letnią rocznicę swego 
istnienia. Dwie daty jubileuszowe zbiegły 
się tu przedziwnie: Na uroczystość św. Nfa- 
nisława Kostki patrona Związku, t. j. 15 li- 
stopada 1906 r. przypada zatwierdzenie Sta- 
tutu Związku przez ówczesne władze. zaś 
w dniu 8 grudnia. 1906 r. odhyła się pierw- 
sze Zebranie Zarządu Gl. Związku — tę też 
datę wybrano na uroczystości. na kiórą zje- 
chało znaczne grono b. czlonków Związku 
i dawnych jego wychowanków. Uroczyste 
nabożeństwo w kaplicy związkowej przy ul. 
Skarbowej 2 z okolicznościowym kazaniem 
odprawił prezes i założyciel Związku ks. M, 
J. Kuznowicz T. J. Uroczyste ..Te Deum“ 
zakończyło nabożeństwo. Dalszym punktem 
programu uroczystości było uczczenie za- 
sług jednego z pierwszych członków Związ- 
ku. p. Kaspra Bińczyckiego, którczo portret 
zawieszono z tej okazji w sali zasłużonych 
dla pracy nad wychowaniem młodzieży rę- 
kodzielniczej i przemysłowej. Serdeczne ży- 
czenia złożyli p. Bińczyckiemu ks. Kuzno- 
wicz, oraz cechmistrz Ant. Dalewski z Ka 
towic. 


książki o Rosji Sowieckiej, 
niach robotnika z Rosji sowieckiej, pod za- 
rzutem zdefraudowania w r. 1923 kwoty 
875.082 marek p., na szkodę gminy proszo- 
wickiej. Aresztowanie to wywołało w Kra- 
kowie zrozumiała sensację. 


nie zorganizowania Koła Bylych Członków 
Związku. Inż. K. Kluza wygłosił główny 
z tej okazji referat. 

Po obradach nastapilo poświęcenie ligu-l 


Str, 7, 


Kronika krakowska 


GRUDZIEŃ. 
12. Sobota: Św. Aleksandra, 
Wachód słońca 7.35, zachód 15.24. 
Dlngość dnia T godzin 49 minula 
—000— 

ŻYCZENIA DLA MUZEUM CZARTO. 
RYSKICH z okazji 60 rocznicy założenia 
lęk wczoraj w imieniu miasta. prez. Ka- 
miski. 

NOWY DYREKTOR KOLEI. inż. Czer- 
niewski, złożył wczoraj wizyte w prezydium 
nuasta. 

WYSTAWA DZIEŁ JÓZEFA PANKIE. 
WICZA otwarta zostanie w oddziale Muza- 
um Nar. im. Feliksa Jasieńskiego. przy ul. 
Szezepańskiej 11. w niedzielę. 15 bm.. o go- 
dzinie 12. 

NIEPRAWDZIWA WIADOMOŚĆ. 
W związku z notatka w ..Expresie Hl.“ 
w sprawie wystapienia p. Lesiaka, S. M. P. 
Modrzejówka komunikuje. że p. Lesiak nie 
wystąpił z $, M P.. lecz zarząd zrezyenował 
z dalszej jego wsiwiłyracw. 

NIE 25 TYSIECY ZŁOTYCH. jek podano 
wczoraj przez pomyłkę, lecz około 2,000 zł. 
skradli nieznani kasiarze w Banku Mieszczań 
sko-Ludowym w Kalwarii. 

CZY PADOVANO BYL W RZYMIE? — 


m 


,Na powyższy interesujący temat przedstawili 


Jubileusz znanej instytucji. 


pracę na ostatnim posiedzeniu Komisji Hi- 
storii Sztuki Polskiej Akad. Umiejętności 
prof. dr. |. Pagaczewski i dr. K. Estreicher. 
We wnioskach. wyciągniętych z gruntownej 
analizy dzieł Padovana widza autorzy popar 
cie swej hipotezy o pobycie tego artysty w 
Rzymie. a tym samym o włączeniu elemen- 


rv Najśw. Marii P.. zamieszczonej w glorie- | tów rzymskich w półnoeno-włoską sziukę Pa- 


cia emachu związkowego. na szezycie bu-, 
dynku. U podstawy figury umieszczono nai 
tablicy mosiężnej odpowiedni napis. i 


Poza tym w dnin uroczystości jubilen- | 


szowyeh byli ezłonkowie Zw. uczestniczyli | 
w nabożeństwie dziękczynnym. które odpra- | 
wił po południu O. prowincjał Lohn T. J 
oraz akademii Mariańskiej. na której prze 
mówienie z okazji Jubileuszu 30-lecia istnie- 
nia Związku z krótkim zarysem historycz- | 
nym wygłosi} sekretarz gen. Zw. Tad. Da- 
lewski. i 

W tan sposób uczcił Krak. Zw. Młodzie: 
ży Przem. i Rekodzielniczej swa 30-letnią 
działalność, Rezultaty pracv znane szeroko | 
społeczeństwu polskiemu rozwija Związek! 
niestrudzenie pod kierunkiem opiekuna mło- 
dzieży i twórey orgamizacji: ks. M. J. Ku- 
znowicza T. J. Przez trzydzieści lat istnienia | 
Związku przesunęło się przez jego szeregi 
15 tysięcy młodzieży. Stało sie to dzięki; 
zrozumieniu i poparcin społeczeństwą. któ-, 


i 
i 


d 


dovana. 

SFAŁSZOWAŁ ŚWIADECTWO, BY DO 
STAĆ SIĘ DO POLICJI. Sąd Okręgowy w 
Krakowie skazał robotnika Jana  Sikorę 
z Czyżyn na dwa miesiące aresztu za sfałszo- 
wanie świadectwa szkolnego. Sikora przero- 
bił świadeciwa klasy 3 na świadectwo klasy 
6 szkoły powszechnej. Poza tym wszystkie 
noty dosiateczne zamienił na dobre. Sikora 
dokonał fałszerstwa celem dostania sie do 


i służby policyjnej. 


64 ARESZTOWANYCH W CZASIE OBŁA 
WY. W czwartek organa P. P. przeprowadzi- 
lv ohławe na terenie Krakowa. w trakcie któ 
rej doprowadzono 110 osób, a z tych zatrzy- 
iano w aresztach 64 osób Wsród areszto- 
aanveh znajduje sie wielu poszukiwanych 
przez wladze przestępców 

0-0-0xX 
ZAWIADOMIENIA i KOMUNIKATY. 
NIEDOLA MŁODZIEŻY W DZISIEJSZEJ 


rym Związek cieszył się zawsze i nadal cie-, DOBIE. Rada Akcji Katolickiej parafji św. 


Następnie odbyły się obrady bylych|szyć się będzie. Poparcie społeczeństwa Floriana w Krakowie. urządza w niedzielę 
członków Związku i jego wychowanków ı umożliwi Związkowi i jego twórcy ks. Ku- 14 bm. o godzinie 16 w sali parafialnej przy 
pod honorowym przewodnictwem ks. Ku-| znowiezowi dalszą prace nad adrodzeniem j ul. Warszawskiej 1. zebranie, na którym 
znowicza, których wynikiem było uchwale- | polskiego mieszczaństwa. i prof. Ludwik Skoczyłas mówić będzie na te- 


Ki i d = d |mat: „Niedoła młodzieży w dzisiejszej do 


W nocy z 14 na 15 grudnia b. r. o godz. | weekendowych między Katowicami, Wisłą i 
0.01 wchodzi w życie nowy rozkłwl jazdy po- | Zwarłoniem. 
ciągów pasażerskich dostosowany do potrzeh, Dla lokalnego ruchu wycieczkowega prze- 
w okresie zimowym i wiosennym na roki widziano ponadto w dni świąteczne pociągi 
1936/87. Ważniejszą zmianą godną zwrócenia weekendowe między Cieszynem a Wisłą, 
uwagi są b. wydatne udogodnienia i przyspie , Dla wygodniejszego i szybszego przejazdu | 
szenia przebiegu pociągów w okręgi górskie. | turystów z okręgu katowickiego do Zakopane- 
Przewidziano przede wszystkim pociąg weeken | xo przewilziano nowy pociąg weekendowy 2 
dowy specjalnie przyspieszony z Krakowa Go Katowic przez Oświęcim — Wadowice do Za- 
Zakopanego w dni przedświąteczne z odej-|lkopanego i z powrotem z miejscami numero- 
ściem z Krakowa o gotlzinie 15.51. z przyjściem, wanymi. Pociagi te przebiegają przestrzeń Ka- 
do Zakopanego o godzinie 20.05. Pociąw ten jtowiea — Zakopane w czasie 5 godzin. zaś. 
otrzymuje połączenie w Chabówce do Rabki.|z powretem tylko 4 godziny 47 minnt, 
Oprócz tego pociągu przewidziano drugi po-! Oprócz poprawy w układzie/i hiegu pocia- | 
ciąg weekendowy z Krakcwa przez Suchą -| sów weekendowych, przyspieszono również bieg 
Żywiec do Zwardonia, z odejściem z Krakowa i pociągów podmiejskich między Wieliczką i 
o 16.01, z przyjściem do Zwardonia o vizi- Krakowem, Przez skrócenie postoju w Bielsku 
nie 20.03. Ponadto przewidziano pociągi weck- i przyspieszenia pociągu dalekobieżnego Nr. 
dowe we wczesnych godzinach rannych w dni {22/2137 komunikacji Lwów — Żywiec otrzy- 
świąteczne z Katowic j okręgu rybnickiego Z,mano w Żywcu bardzo ważne wieczorowe po- 
| 


przyjściem do Zwardonia nt godzinę 944. zus | laezenie tego pociągu z poc. Nr. 2143 do Zwar 
do Wisły o godz, 8.34. Pociągi te otrzymują w; donia. (Kraków odj. 18.15. Zwardoń przyjaza 
Katowicach połączenia od paciągów dalekobież | 25.06). 

nych z Warszawy. Łodzi. Gdyni i Poznania.i Przyspieszony pociąg pasażerski biegnący 
W pociągach tych prowadzone beda wagone z Kryniev przez Debicę, Sandomierz do War- 
bezpośredniej komunikacji z wyszczególnie” ; szawy i Łodzi otrzymuje w Stróżach nowe po- 
nych miejscowości. Równocześnie przyspieszo- lIsezenie oł Twonieza. Krosna, Sanoka, N, Za- 
mo wybitnie przejazd wszystkich pociagów į «órza i Stryja. 

Dla nmożliwienia urzednikom powrotu bez- 
posrednim pociągiem wieczorowym z Zakopane 
ga do Warszawy. przyspieszono wyjazd tego 
pociągn z Zakopanego o 65 minut, Do Warsza- 
wy [rzyjeżdżał on będzie na godzinę 6.23. Se- 
zony pociągów weckendowych biegnących do 
Zakopanego przedłużono zasadniczo lo 15 ma: 
ja, zaś pociązów w kierunku Zwardonia i Wi- 
słv do 29 marca, 

Szczerćłowo zniany rozkladów jazdy nwi- 
docznione sa w ściennych arknszach rozkla- 
dów jazdy umieszczonych na wszystkich sta- 
ciach i hiurach podróży. oraz w Urzędowym 
Rozkłajlzie Jazdy. 


który wrócił z tamtego świata. Re- 


bie“. Wstęp wolny. 
m woz 0:00 an 
TEATRY I KINA KRAKOWSETER. 

Featr m. im. J. Słowaekiego. 

Sobota 12 grudnia: „Krowoderskie zuchy”. 

Niedziela 13 grudnia po pol.:  .„Arcyszofet 
Ewa“; wiecz.: ..By rozum był przy młodości”, 

ŚWIT; „Barbara Radziwiłłówna, 

WANDA: „Bohater dnia”, 

APOLLO: „Sztandar“. 

SZTUKA: „Po burzy“. 

UCIECHA: „Zemsta Johna Elhnana*. 

_. STELLA: „Bunt zwierząt” i „Miraże sztzę- 
ścia”, 

PROMIEŃ: „Tylko ty“. 

ADRIA: „Bohaterska brygada", „Syn marno- 
trawny *, 

BAGATELA: „Niebezpieczny flirt", rewia. „Ro 
syjskię serce“. 

DOM ŻOŁNIERZA: „Imitacja życia”, 

MUZEUM PRZEMYSŁOWE sobota 12 i niedzie. 
la 18 bm: „Abecadło miłości" w gł. roli Dymsza 
Krukowski i Ćwiklińiska. 

—ę—— 

JUBILEUSZ ST. TURSKIEGO. Dzisiaj 
w sobotę odbędzie się w teatrze im. J. Sło- 
wackiego uroczystość jubileuszowa z okagji 
25-lecia pracy autorskiej i 40-lecia scenicznej 
Stefana Turskiego, Odegrany zostanie barw- 
ny, roztańczony i rozśpiewany wodewil p. t 
„Krowoderskie zuchy“. 

KONCERT W MUZEUM NARODOWYM. 
Dziś w sobotę o godzinie 19 odbędzie się w 
salach Muzeum Narodowege w Sukiennicach 
koncert Chóru Tow. Urzędników miej. Do- 
chód z koncertu przeznaczony jest na pomoc 
zimową bezrobotnym Krakowa. 

TBA TRO DEI PICCOLI daje dalsze przed- 

stawienia w Slarvm Teatrze codziennie o go- 
dzinie 19 i 21.20. 
_ GODZINA PIESNI RELIGIJNYCH odbę- 
azie się 13 bm. o godzinie 17 w kościele 00. 
Jezuitów na Wesołej staraniem VI Koła T. 
S. L. w wykonaniu chóru mieszanego Tow. 
Oratoryjnego pod kier. prof. W. Schmagerów. 
nej i dyr. A Kopycińskiego, oraz solatów Go- 
lińskiej-Stawarskiej. Z. Wiinschowej A. GŁ 
rina. Przy organach Wł. Dvlag. Dochód z do- 
browolnych ofiar na pomoc zimową. 
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„GŁOS NARODU“ z dnia 17 grudnia 1 


Dzieło Pirandella 


W czwartek zmarł na zapalenie płuc — | 
jak donosiliśmy wczoraj — znakomity dra- 
maturg włoski Luigi Pirandello. 


Pirandello urodził się 29 czerwca 1565 r. 
w Girgenti na Sycylii. Po ukończeniu szkoły | 
średniej w Palermo, studiował na wydziale 
humanistycznym uniwersytetu rzymskiego, 
a po tym literature i filozofie na uniwersy- 
tecie w Bonn, gdzie w roku 1891 uzyskał 
doktorat, a następnie shjał Jektorat języka 
włoskiego. 

Z okresu studiów uniwersyteckich po- 
chodzą pierwsze poezje Pirandella i jego 
przekłady m. in. ..Elegii rzymskich* Goethe- 
go. W r. 1800 wrócił do Wioch. gdzie po- 
czątkowo próbował zająć stę handlem. lecz 
bez powodzenia. Wyjechał następnie do 
Rzymu. gdzie rzucił sie w wir życia literac- 
kiego. W tym czasie zaprzyjaźnił się z pi- 
sarzem Capuana. pod którego wpływem za- 
czyna próbować prozy. Ukazują się w dru- 
ku pierwsze tomy jego nowel. których te- 
maty przerabiał czesto w późniejszych 
swych utworach dramatrcznych. 

W r. 1904 ukazuje się pierwsza jego 
powieść „Cień Macieja Pascala", która jest 
momentem zwrotnym w jego twórczości. 
Powieść ta dotąd uważana za jeden z naj- 
piękniejszych utworów włoskiej literatury 
heletrystycznej. zdohrwa autorowi ogromny 
rozgłos i ukazuje się w przekładach na 
wszystkie niemal języki europejskie. 

W tvm okresie Pirandelło wykłada iite- 
rature w Instituto Superiore Feminine 
w Rzymie. 

Pierwszy jego utwór dramatyczny „Li- 
mier di Sicilia* ukazuje się na scenie rzym- 
skiej w r. 1918. Po naru następnych sztu- 
kach, pisanych dialektem sveylijskim, Pi- 
randello pisze utwory dramatyczne o Wwy- 


Ostatnie nowośc 


BYSTRON J. S., Nazwiska polskie —,wydanie ll.. . 
GIERTYCH J., My nowe pokolenie — wydanie Ii. 


GRABSKI Wł. J., Na krawędzi — Powieść . . 
JUNOSZA K., Czarne błoto — Powieść — Bi 


KRIECK E., Wychowanie narodowo - polityczne . . 
MIŁASZEWSKI St, Bunt Absalona — Dramat w 10 odsłonach 
RACHMANOWA A., Studenci, miłość, czerezwyczajka i śmierć 
RACHMANOWA A., Małżeństwa w czerwonym piekle — 


Pamiętnik kobiety 


SZOŁDRSKA H., W ogniu i w loeie — Powieść biograficzna . 


poleca 


KSIĘGARNIA KRAKOWSKA 


Kraków ul. Św. Krzyża 13. 


Przy zamówieniach, zakupach, korespondencji 

handlowej i t. p. prosimy uprzejmie powoły- 

wać się na ogłoszenia lub wzmianki, zamiesz- 
czone w „GŁOSIE NARODU“. 


bitniejszym znaczeniu. jak „Pensaci Giaco- 
mino“ (19161. „Cosi e se vi pare“ (1918), 
„L'uomo la bestia e la virtu“ (1919), szeze- 
gólnie zaś obfita twórczość dramatyczną 
rozwija od r. 1921. w którym powstają glo- 
śne sztuki „Sześć postaci scenicznych w po- 
szukiwanin autora“ (wystawiona po raz 
pierwszy w Rzymie) oraz „Henryk IV". 
Te dwa utwory. które napisał Piranudello 


w ciągn 5 tygodni. rozsławiają inię drama-| 


turga włoskiego na całym świecie. 

W r. 1929 Pirandello obejmuje dvtekeję 
trzech teatrów: w Rzymie. Turvnie i Me- 
diolanie. W tym roku zostaje także ezłon- 
kiem królewskiej Akademii Włoskiej. Rów- 
nież w r. 1929 po raz pierwszy w Anglii 
wykonana została druga część trylogii dra- 


036 


zza =- 


Ze śmiercią Pirandella ubywa literaturze 
dramatycznej w Europie jedna z wybitniej- 
szych postaci. która wywarła duży, ehoć 
niezawsze zdrowy wpływ na współczesną 
kulture duchową Europy- 

COO W umowe O L 0 l 
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Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 
w Krakowie. ul. Zyblikiewicza 5, 

Sygn. T. Km. 2444/36. 3464/76, 3463/36, 3462/36, 
3461/36, 3460 36. 2459/56. 8458/36, 3457/36. 
3456/36, 3455/36. 3154/36, 8458/86, 3452/86, 
1471/36. 3167/36. 3468/36, 3169/36, 3465/36, 
3466/36. 


Obwieszczenie o licytacji ruchomości 


Podaje da publicznej wiadzmości, że dnia 
16. grudnia 1936 r. o godzinie 15-1ej w Kra- 
kowie przy ul. św. Agnieszki Ł. 3. — sprze- 
dane zostaną w drołze publicznej licytacji 


matycznej p. t. „Lazzaro“. Pierwsza jej należące do dłużników: 1) Samuela Simcha Ro- 
część nosi tytuł „La nuova colonia“. — | senbluma. 2) Breindli Gliickel Rosenblum, 
Ostatnia cześć trylogii „I giganti della mon-| 3) Jakuba Majera Rosenbluma ruchomości, a 
tania“ ukończona została w r. b. mianowicie: urządzenie domowe. kasa ognio- 


Jeden z utworów dramatycznych Piran- 


della — „Come tu mi vnoi* przerobiony 
został na film. 
Ogólem zmariv dramaturg. niezwykle 


płodny, pozostawił w swym dorobku lite- 
rackim około 400 nowel i przeszło 40 utwo 
rów scenicznych. 

W r. 1984 otrzymał Pirandeilo nagrodę 
literacką Nobla. W Warszawie grano ogó- 
łem 6 szluk Pirandella. a mianowicie: 
„Sześć postaci seenicznych*. „Gra“ ..Tak. 
IV* 


i 


jak wam sie wydaje“. . Henryk 
„Człowiek. zwierze i cnota* oraz „Rozkosze 
uczciwości”. 

Pirandello pozostawił dwóch synów. 


z których starszy używający pseudonimu 
Stefano Landi jest również autorem dra- 
matycznym. mlodszy zaś Fausto jest mala- 
rzem. 


ep | | Różne | 
u. 
ć o PoŁAŁGEJI 
RY A= LUSTR 
A a EN kla belgijskie szyby szlifowa- 
bl. Dobrych Książek » 5 0 ne poleca najtaniej 
>» 4.50 WORONIECKI 
HF Kraków, Krowoderska 9. 
a KL E. + 6:50 Odnawia stare lustra. 
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prawdziwy lipcowy czysty bez 
domieszek gwarantowany 
z własnej naiwiększe] pa- 
sieki w Państwie. 
3 klg. zł.6.80, 5 kig. zł. 9.50 
10 klg. zł. 18, 20 kig. zł. 35. 
wraz z naczyniem i opłatą 
pocztową wysyła za po- 
braniem. 


Eugenjusz BILINSKI, 


w Zhbarażu. 


trwała. lichtarze srebrne. kandcialier 3-ramien- 
ny. naczynie stołowe srebrne. 15 tuzinów lalek, 
8 tuzinów domina. papierośniea srebrna. zega- 
rek reczny bez szkła. książki. 6 hekeszy jed- 
wabnych. obrazki haftowane, 2 zarzutki ciem- 
ne, scyzoryki różne i inne ruchomości, 
Oszacowanie ruchomości odhedzie sie w 
miejsen i terminie licytacji. 
Zajcte riehomości oglądać można przed li- 
cylacją w miejsen į czasie wyżej oznaczonym. 
Licytacja rozpocznie się w pół godziny po 
czasie wyżej oznaczonym. 
Krakćw, dnia 4. grudnia 1936 r. 
Komornik Sądu grodzkiego, rewiru L 
f--) Jan Bialas 


Od kwietnia wycnouzi dawuo oczekiwane i potrzebne 
nowe pismo katolichie 


= KULTURA 


tygodnik literacki, ariystyczny i szołeczny. 


Kultura - 
Kultura — 


jest katolickiem pismem przy sztori 
pragnie przedstawiać dorobek myśli. 
i twórczości łych pisarzy i artystów, 
którzy cały swój pogląd opierają na 
wewnętrznem przeżyciu katolicyzmu. 
nie ma tylko oświecać, ale chce bu- 
dować rzeczywistość polską w kato- 
lickiej atmosferze. 

to jedynie godne poparcia pismo ka- 
tolickiej inteligencji. 

Objętość & stron druku w formacie gazetowym 
(40450 em) na najlepszym papierze ilustracyjnym. 
W treści: Literatura, Szluka, Nauka, Powieść, 
Potzja, Teatr i muzyka, Zagadnie- 


Kultura — 


Kultura — 


1 
cenzje z wystaw, kin i teatrów, Kro- 


nia Społeczne, Recenzje książek, Ke | 


nika literacka, Kronika artystyczna, | 


Kronika filmowa, Kronika kultural- 
na, Liczne ilustracje, Karykatory. 
Cena numeru 50 gr. 
Redaktor Naczelny: Ks, Dr. Stanisław Bross, 
Abonamont: miesięczny 1.50 zł, kwartalny 4.— zł, 
póiroczny 8.—, zł., reczny 18.— zł. 


Abonament wpłacać moźna przekazem rozrachunkowym: 
Nr. rozrachunku 114 — Poznań. 


Adrea Redakcji i Administracji Poznań, Al. Marcinkowakiego 22. 
KULTURĘ — NIE WYSTARCZY CZYTAŚ 
KULTURĘ — TRZEBA ABONOWAĆ. 


Nr 347 


PRĄD 


Miesięcznik poświęcony zagadnieniom 
życia kulturalnego i społecznego. — 


Wydawnictwo Zw. Polskiej Inteligencji 
Katolickiej — Lublin — Uniwersytet. 


Prenumerata roczna w kraju 
wynosi 12 zł, — półroczna 6 zł. 
dła nauczycieli roczna 8 zł. — 
dła studetów i kleryków 6 zł. — 


(W W "o iii" "mw =" 
Komornik Sądn Grodzkiego Rewiru 1. 


w Krakowie, ni. Zyblikiewicza B. 
Sygn. I. Km. 640/36. 


Obwieszczenie o licytacji ruchomości 


Na podstawie art. 602 k, p. c. podaję do 
nublicznej wiadomości. że dnia 17. grudnia 
19386 r. o godzinie 10. w Krakowie, przy ul. 
Dietla w budynku P. K. O. sprzedane zostaną 
w drodze publicznej lieytacji należące do dłuż- 
nika Edwarda Matuszczaka ruchomości, a mia- 
nowicie 9 obrazów olejnych różnych. 

Oszacowanie ruchomości odbędzie się w 
miejscu į terminie licytacji (art. 588 $ 2 Epe). 

Zajęte ruchomości oglądać można przed licy” 
tacją w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 

Licytacja rozpocznie się najpóźniej w cią- 
en dwóch goszin po wyznaczonym terminie. 
(art. 606 $ 1 k: p. c.). 

Kraków. dnia 7. grudnia, 1936 r. 


Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 1, 
(—) Jan Białas, 


| 


Srładajcie ofiary 
na Pomoc Zimową 
dla bezrobotnych. 

Konto PKO Nr. 70.200 
Pomoc Zimowa. 


Nowe podręczniki obowiązują tylko 
w A-ciej klasie powsz. i w 1-szej klasie gimn. 
Pozutem wolno używać podręczników 


X. W. Gadowskicso 


(bochnia) 

(w nawiasie cena księgarska) 
KATECHIZM WIĘKSZY 2.50 (2.75), KATE: 
CHIZM MAŁY 1.20 (1.40), WYCIĄG KATECH. 
0.40 (0.50, MAŁA RIBLIJKA (1.70. 
EGZORTY DLA SZKOŁ POWSZ. (3.70), 
KRÓTKA HISTORIA KOŚCIOŁA 0.40 
(0.60), NAUKA KOŚCIOŁA 0.80 (1 zł), KA- 
TECHEŻY BIBL. DLA I. i II. KL. POWSZO 
2 zł. (2.40), SZKICE KATECHZ. » TOMY 2.50 
(3 zł.) PSYCHOLOGJA WYCHOÓW. 2 zł. (2.40) 
KAZANIA O WYCHOWANIU 1 zi, (1,20) 
UPOMINEK DU H. 0.15 (0.20), DOBRY PA- 
STERZ. modlitewnik oprawny a) dla mło- 
dzieży po 60, 1.00, 1.50, 2 zł. (80, 1.20, 1.80 
2.50), b) dla dzieci po 40, 60, 1.00, 1.50. 
(60, 80, 1.20, 1.80) DZIEJE BIBLIJNE 270, 
Przy zamówieniach ponad 30 zł. fiauko 

ponad 30 zł. franco i rabat 10 proc. 


| 


W „raju“ sowieckim 


(Opowiadania robotników, którzy z Austrii 


do Rosji uciekli), 


POD NADZOREM GPU. | 
Ze względów bezpivezeństwa zebraliśmy 
się w jednym pokoju, (Odwiedził nas lam 
moskiewski przywódca związkowy i pawic- 
‘zial: „Towarzysze, uje wychodźcie z poko 
ju: nie opuszczajcie hotelu i nie pogarszaj ` 
tie polożenia, w którym się zaajlujece” 
Po tej groźbie odszedl sd nas. O g. 16.8 
bylismy badzo zlodni,, postanowiliśmy wiec 
pójść razem lo hotelu „Sowieckiego“, bv coš 
zjeść, Jedzenia nie dostaliśniy, Powiedzian: 
nam, że to na rozkaz partii. Obecnie kwa- 
terujemy w hotelu „Kijowskim Z lewa i 
prawa oi uaszych pokojów mieszkają 
funkejonarinsze GPU. którzy nas nadzerują. 


ba 


| 
„NIE SĄDŹ, BYS BYŁ BEZPIECZNY". | 
Odszukal nunie  sokretarz związkówy.! 
Przedstawiłem mu wszystk. Powiedziałem 
inu. że w kraju proletariuszów wvrzuca się 
z pracy i traktuje sie jak zbrodniarza czło- 
wieka, który ehee  wróciś 


p O ZE ROZW ZZODRAZRZN 


CENY OGŁOSZEŃ 


Ogłoszenie zwykłe za wiersz millmetrowy . 
Nzdeślane na sironie 6 po driale gospodar. 
Komunikaty 


- Na I-szel 


Otrzymałem odpowiedź: ..Jeż2li chcesz, mo- 
żesz natychmiast otrzymać prace., ale mie 
w Moskwie”. OQdrzekłem na to. że nie ezul- 
bym się bezpieczny poza Moskwą. Na to on: 
Nice sądź, byś miał byc bezpiecznym w Mo- 
skwie, choćbyś nie wiem, jakie środki miał 
do dyspozycji“. Nadzorawano nas jak kry- 
minalistów. 


OTWORZYŁY NAM SIĘ OCZY. 


Bylismy idealistami i walezyliśMy na ba- 
trykadach, Podłożci przywódców komunisty 
cznych otworzyły nam cczy, Partia ta w ca- 
lym świecie szerzy propagande protestów 
przeciwko ohczom kancentracyjnym. Ona 
zaś sama osadza wciąż nowe sfiðry w maj- 
większych na świecie obozach koncentra- 
cyvjnyel. Partia jest przeciwko karze śmierci 
w innych krajach. zaś w Rosji skazuje się na 
smierć więeej iedz niż w ciągu pięciu Jat 
we wszystkieh krajach świata. Partia, która 
wprowadziła karę śmierci na 12 letnie dzic- 
ci. nie moje dziale Ha dehra robotników. 


POWIES SIĘ. ALE U NAS. 


Co raz wyrażniej uprzytomnialem sckie, 


jak trudno nolityczacnu emigrantowi wyje- 


chać z Rosji do kraju. Powiedziałem funkcjo 


20 gr. 
50 ar. 
0 gr 
W ar 
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cie wszystkie drog! odjazdu, nie pozostanie 
mi nie innego. jak tylko powiesić się razem 
z żoną”. Na to odpowiodziano mi spokojnie: 
„Ależ prosimv. Zrób to, ale u nas". 


NASŁANO NAM PAŁKARZY. 


Nocą następnego Inia pod naciskiem Ko 
minternu naslano na nas pałkarzy, Broniliś- 
my się, jak mogliśmy. Jednak pałkarze byli 
tak rozbestwieni, że dopior» robotnicy ro- 
svjsev ohronili nas z rewotweram w ręku. 


CZYHAJĄ NA MNIE, 


Po upływie godziny opuszezamy budy” 
nek poselstwa. Stoje sam aa ulicv i widzę; 
że nie zupelnie jest bezpiecznie. Widzę ludzi 
w znanych mi mundurach, kryjących się jak 
szczury w zaułkach domów. Słysze. jak ktoś 
woła na mnie w biewiełkiej odległości. Nie 
reaguję i biegnę dalej. Słysze jeszcze paro- 
krotnie to samo wołanie. Znam ten głos! 
Czuje już lewa reke ma lewym ramieniu. 
Ktoś szarpie mna. N:ale (ostrzegam dwu 
kolegów jadących tramwajem. SŚkiuęli ku 
mnie, Koledzy wiedzą, co mają począć, Mój 
prześladowca jest im dobrze znanv. W oto. 
czenia dostrzegam funkcjonariusza GPU. 
Jeszcze nie interweniują. Czyhają jak dzi- 


do ojezyzty. nariuszowi partyjnsni. ..Jeżeli mi zamknie- | kie zwierzęta na zdobycz. Znalazłem Się na- 
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Drobne za wyraz 


Układ (abelaryczny o S0%% drożej. 
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 250/, 


przeciwko stacji kolei podziemnej imienia 
Kirowa. W tym ludoym miejseu muszę 
gdzieś zniknąć. Osiemset kroków stąd s` 
kazamaty GPU. 


ZNÓW UDAJE Mi SIĘ UCIEC, 


Chciałbym być już wreszeje poza grani- 
cami tego kraju. Najbliższe dni przyniosiy 
mi nowe niebeznieczeństwa, Walka była 
cięższa niż ma barykadach. Myślami biegnę 
kilka lat wstecz. Pytam się. po co to wszyst 
ko? Znowu nie wiem, gdzie będę spał. Idę 
do hotelu kijowskiego. Może będę tam mógł 
spać u dwu kolegów bez zamełdowania, Mi“ 
jam portiera i biegnę do górv. I znowu wi- 
dzę swych prześladowców. Ledwie zdąży” 
lem wpaść do pokoju. Rzucam kilka słów 
porozumienia w ciągn pam sekund. Ucie- 
kam z powrotem. Biegnę po schodach, jak 
szalony. Kioś nmie goni. Ja biegnę szyb- 
ciej. Z trzaskiem zamykają sie drzwi, Znów 
szezęście mi dopisało i znikam w ciemności: 
Całą noc spędziłem pod gołym niebem, Ra. 
no zmęczony donoszę © wszystkim w kon- 
sulacic. Następuje zbawcmi interwencja. 
Otrzymuję wizę na wyjazd i do czasu wy- 
jazdu jestem pod ochroną poselstwa. 


KONIEC. 


s > 7900) 10 gr. 
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